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jeżeli obecna konferencja
Hf przyniesie oczekiwanych

pt*źeź Zachód rezultatów

piloci angielscy i francuscy
przesłaną iracmćnł

LONDYN (obsługa własna)
'

O DY tielesat;' 22 krajów zbiorą się dziś
'^Jo godz. 14.45 na kolejną plenarną sesję
międzynarodowej konferencji u? sprawie Ka-
nalu Sueskiego, będą mięli ;przed sobą, tekst
memorandum przesłanego . przez amerykań­
skiego sekretarzą- stanu Dullesa.

ądenauerowska

zajęła lokal re­

dakcji „Hani,

burger 5

tung". Tego

wnieś gmach

burgu.

Trzej żeglarze
którzy w maju
na tratwie

opuścili Kanadę
dopływają
do brzegów Francji
FYo brzegów Francji praybi-

je w tym . tygodniu , tratwa,
na której 3 łowców przygód
(2 Kanadyjczyków i Francuz)
wypłynęło w maju z kanadyj­
skiego portu Halifax.

Tratwa, nazwana „I/egare
II" zbudowana jest z bali ce­
drowych 10-metrowej długo­
ści, powiązanych mocnym
sznurem konopnym „Ltegare
11“ płynie przez Atlantyk nie-
siony przez prąd zatokowy
Golfstrotn bądź pchainy przez
pomyślne wiatry.

Sygnały radiowe nadane z

tratwy odebrał ostatnio amą-
. tor-krótkofalowiec we francu­
skim porcie Brest. Trzej od­
ważni żeglarze zawiadomili
„Kontynent". że spodziewają
się ujrzeć brzegi Francji we

wtorek, 21 bm.

Według wiadomości podanej
przez agencję United Press, w

dhiti 19 bm. tratwa płynęła w

odległości około 300 kilome­
trów od wybrzeży Francji. J

Muzeum
na głębokości
125 metrów pod zw

udostępniono turystom
\a / ycieczkom z całego kraju
’’ i gościom zagranicznym,

zwiedzającym Wieliczkę przy­
gotowano nową atrakcję.

Na głębokości 125 met rów

pod ziemią urządzono muzeum

poświęccne historii Żupy Sol­
nej w Wieliczce oraz przemy­
słu solnego.

Muzeum znajduje się na

trasie 2.5 kilometrowego śzla-
ku turystycznego, wiodącego
przez wybrane komory, groty
i wykute w skałach solnych
kaplice, ,

Zgromadzono tu dziesiątki
eksponatów, m. in. wzory u-

rządzeń, przy pomocy których
“wydobywano sól, specjalne

uchwyty służące dó opuszcza­
nia koni w podziemia, narzę­
dzia górników itp.

W najbliższych pięciu latach
do użytku mieszkańców naszego miasta

oddanych zostanie <

15 tysięcy nowych izb mieszkalnych
KI a 40 placach budowy, rozsianych we wszystkich nie- Średnio roęznie oddawanych

mai zakątkach woj. krakowskiego, rosną „pod dach" '

bloki mieszkalne.

Obok Nowej Huty, do naj­
większych ośrodków budow­
nictwa mieszkaniowego w wo­
jewództwie należy miasto Kra­
ków. Wokół starego, liczącego
po. kilkaset lat centrum, wy­
rasta 10 różnych .osiedli. Prze­
widuje'się, że do końca bie­
żącej pięciolatki oddanych zo­
stanie tu do użytku około 15
tys. izb mieszkalnych.

Najpiękniejsze spośród no­
wych osiedli będzie po kilku

„Naszym zdaniem'

Po dojściu go władzy Hitler zdelegalizował KPD i rozpę­
tał krwawy terror przeciwko wszystkim siłom postępowym w

Niemczech. Oto jedno ze zdjęć z tych dni. SA zajmuje dom
. związkowy przy Engelufer w Berlihię (maj 1933 r.)

(do komentarza' ■■■■■■ «-■ -.. .stronie drugiej)

0 dalsze 50 tys. żołnierzy
rząd PRL redukuje siły zbrojne

naszego kraju

I

Pragnąc wnieść — zgodnie
skiegoi innych narodów —

rozbrojenia i zmierzając do dalszego pokojowego
rozwoju gospodarki narodowej rząd Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej postanowił dokonać ponownego
zmniejszenia liczebności sił zbrojnych o 50 tys. woj­
skowych.

Wojskowym zwalnianym z szeregów sił zbrojnych
zapewniona będzie opieka państwa, a w szczególno­
ści możliwość uzyskania pracy w przemyśle i rolnic­
twie. . ■

z dążeniem narodu pol-
nowy wkład do sprawy

4 28 koncertów

+ 410 iys. słuchaczy
oło dorobek „Błękitnego

z leningradzkich występów
■MOSKWA

ó~Albrzymia popularność zdo-
był sobie polski zespół

muzyczny „Błękitny Jazz" w

Leningradzie. Orkiestra dała
28 koncertów, których wysłu­
chało 40 tys. osób.

Wspólny koncert „Błękitne­
go Jazzu** z artystami Lenjp-
gradzkiej Estrady na stadionie

im. Kirowa zgromadził pcoad
80 tys. słuchaczy.

latach osiedlę przy ul. 18 Sty­
cznia — w przyszłości jedna z

największych j
' najnowocześ­

niejszych dzielnic. Oddanych
tu zostanie do użytku łącznie
około 5 tys. izb. Część budyn­
ków ha osiedlu przy ul. 18
Stycznia w Krakowie wżriie-
sicną będzie metodami
mysłowionymi.

Ani na jhwilę. nie
również tempo prac
Wznoszeniu . nowych
przeznaczonych dla górników
i ich rodzin z krakowskiego
zagłębia węglowego. Najwię­
kszym ośrodkiem tego budow­
nictwa jest okręg jaworznicki.
Trwa tu m. in. budowa dwu
wielkich osiedli.; Dla górników
kopalni krakowskich powsta­
łą również nowe osiedla mie­
szkaniowe w Sierszy i Brzesz­
czach. .

W poważny ośrodek budow­
nictwa mieszkaniowego prze­
kształca się również w woj.
krakowskim Olkusz, gdzie bu­
duje się domy 6'Tmkuset iz­
bach, przeznaczonych dla pra-

118 wntosltów b wydanie karty rzemieślniczej

0 około 100 proc, wzrośnie w najbliższym czasie
ilość osób zatrudnionych

w warsztatach rzemieślniczych woj. krakowskiego
OBSERWUJEMY ostatnio w

Krakowie bardzo duże

ożywienie w środowisku rze­
mieślniczym. Zanosi- się na to,
że i w mieście i na terenie .ca­
łego województwa i powstanie
wkrótce znaczna ilość nowych
warsztatów rzemieślniczych.

W ciągu krótkiego czasu w

Wydziale' przemysłu. Miejskięj:
Pady Narodowej złożono
118 wniosków o wydanie kar­
ty rzemieślniczej. W Izbie Rze­
mieślniczej zjawia się każdego
dnia około 50 interesantów,
dowiadujących się. .-'jakie-Stą
możliwości uzyskania karty i

zgłaszających chęć otwarcia
warsztatu. Oczywiście, są to

ludzie o pełnych kwalifika­
cjach. z tytułem mistrza w

swoim zawodzie.
W 1947 roku mieliśmy w

woj ewódziwie ’ krakowskim o-

koło 14 tys, zarejestrowanych
warsztatów. Obecnie ilość ta

zmniejszyła się do około 8 tys.
Jak nas poinformowano w

Krakowskiej Izbie Rzemieślrii-
czei, duża cześć rzemieślników
z tych warsztatów i to podob­
no najlepiej- wykwalifikować
nych zarzuciła pracę w swym
zawodzie. W sprzyjających

Egipscy fizycy atomowi

do Moskwy
LONDYN

I ak dcm osi agencja Reutera w
“ Kairze .podano oficjalnie do
wiadomości, że t.rżel członko­
wie komisji do spraw energii
'atomowej — dr
dir - Ka.mal Effat
Mufti udają, sie
łek doMoskwy.

I

Camal Nun.
i dr Ostńan

w poniedzia-

cowników huty j „Bolesław"

jest w Olkuszu do użytku oko­
ło 500 izb Rosną też w szyb­
kim tempie bloki w osiedlach
wznoszonych w Dworach, Tar­
nowie. . Andrychowie, Nowym
Sączu i innych miejscowoś­
ciach..: '

Miaił.

uratowattroje dzieci*
sam utonął

RZYM
1T -letni Włoch Nicolo San-
■ tagelo uratował życie 3
młodszym od siebie dzieciom,
które wpadły do rzeki Satigró
(Włochyśrodkowe).

Sam jednak utonął. Nicolo
podpłynął wraz z trojgiem u-

ratowanych dzieci, do brzegu,
podsadził je. tak, że wygramo­
liły się na ląd, ale nie miał

jtiż siły, aby wspiąć się same­
mu na dbść wysoki brzeg. San-

gro. Prąd porwał go i uniósł
w dół rzeki .

- 3'.'

natomiast warunkach- ilość
Warsztatów rzemieślniczych w

naszym mieście i wojewódz­
twie mogła wzrosnąć o dal­
szych 5—6 .tysięcy. Jak twier­
dzą; przedstawiciele: Izby
Rzemieślniczej, obecnie zatru­
dnienie w rzemiośle twoi, kra­
kowskiego wzrośnie co naj-
mniej o 100 proc.

Można się spodziewać, że no­
wa sytuacja w rzemiośle po­
zwoli zahamować zanika-
n ie niektórych zawodów, lak

np. kowalstwa. kotlarstwa
mechaniki pręcyzyjnej'. rvmar-

stwą, bednarstwa, czy ryflowa-
nia (żłobien:a) walców młyń­
skich. W tym ostatnim zawo­
dzie mamy w naszym woje­
wództwie tylko *1 jednego spe­
cjalistę! (j)

tktft po południu łodć pojodnla I cie­

pło. Temperatura dojdzie do plus 25

MC.

Jutro Iwz wlpttszreh zmian, alt...

aloMMy nrzenridzlana skłonność do
i burz.

Ouf* KM mocy

posiada
radziecki traktor olbrzym
M&KWA

D owszechną uwagę na
‘ wszechzwiazko we i wysta­
wie rolniczej w .Moskwie
zwraca . nowy ciągnik produk­
cji cżęląbiń&kjej fabryki, trak­
torów. .

Traktor ma ponad 6 m dłu­
gości i 3 m wysokości. Samo­
chód osobowy wygląda przy
nim jak zabawka. '-

. Nowy Ciągnik, zaopatrzony
wsilnikomocy250KMió-
siągający szybkość 19 kilome­
trów na. godz-inę znajdzie za­
stosowanie przy budowie elek­
trowni wodnych. ":i>. -

“

kAemorandum zawiera plan
rozwiązania problemu su­

eskiego uzgodniony przez Dul-,
lesa z rządami W. Brytanii i
Francji,

Głównym punktem tego pla­
nu jest utworzenie międzyna­
rodowego Organu dla kontroli
i zarządu nad Kanałem Sues-
kim.

i.' Prasa dzisiejsza przypuszcza,
że mocarstwa zachodnie ze-

chcą poddać projekt Dullesa •

pod głosowanie, wbrew, stano-
wisJcu f Związku ; Radzieckiego,
Irmónęzji.. i Cejlonu.

Rząd egipski opublikował
wczoraj oświadczenie prezy­
denta Nassera, który stanow­
czo odrzuca projekty między­
narodowej kontroli nad parta­
łem Sueskim, jako naruszają­
ce suwerenność i, godność
Egiptu.

Prezydent1 Nasśer 'stwierdził

natomiast, że możną by prze­
dyskutować sprawę utworze­
nia międzynarodowego komi­
tetu doradczego, który mógłby
pomagać Egiptowi w sprawach
zarządu nad kanałem.

Jak" wiadomo, tego rodzaju
sugestie wysuwały już uprzed­
nio Indie i zesłały one popar­
te na obecnej konferencji
przez ińinistra spraw zagra­
nicznych Związku Radzieckie­
go-.. v

Głównym punktem dzisiej­
szych obrad • oczekiwanym: tu
z ogromnym zainteresowaniem
ma być wystąpienie delegata
Indii Kriszny Menona. Prze­
widuje się, że Menon wysu­
nie plan,. który podobnie ■jak
pro po zy cj e ministra Szepiło-
wa, w pełni respektowałby su­
werenne prawa Egipiu-.ńąyjed*
nob^śnie, 'zabezpiedżśł słuszne

interesy państw korzystają-
jąęych z żeglugi przez Kanał
Sueski. Delegat Indii przepro­
wadził wczoraj dłuższe roz-

mowy. z ministrem Szepiłowem
i premierem Edenem.

Liberalny dziennik „News
Chronicie1* w artykule redak­
cyjnym,, atakuje zarząd b.
międzynarodowego towarzy-
stwa Kanału Sueskiego za de-
ęyżię odradzania1 pilotom za­
trudnionym' przy przeprowa­
dzaniu statków przez kanrtł
powrotu do Egiptu. Dziennik
stwierdza, że decyzją ta może
utrudnić żeglugę przez Kanał

za to ponosić
będzie' międzyna rodowe towa­
rzystwo.

. ■„News 'Chronicie11 przeoczy­
ła jednak fakt, że u> swym só-

pótnim przemówieniu brytyj­
ski1 minister sprało żagranicz-
nych Selwyn Ucyd dość o-

tWoreie'' zaprpził, ża jeźelt obeć-
na konferencja nie przyniesie
oczekiwanych przez mocarstwa

zachodnie rezultatów, to pilo­
ci angielskiej i francuskiej ni-
rcdowcści nie zechcą dłużej
pracować dla Egiptu.

Ten ustęp przemówienia
Lloyda wywołał szczegónie
niekorzystne wrażenie wśród
wielu delegatów i rzuca dziw-
ne światło na głoszone przez
rządy W.., Brytami’ i Francji
hasła swobody żeglugi przez
Kanał Sueski.

Dziś rozpoczęłysą
VIII PleramCRZZ
r\żiś rano rozpoczęły się w

L-' V,7arsza.wie : dwudniowe

obrady VIII Plenum CRZZ.
Obrady . otworzył przewod-

niczący CRZZ W. Kłosiewicz,
który powitał przybyłych na

Flenum: sekretarza KC PZFR
J. Alhysk-iria'.i nrzew~dńsnżace’-

go IKFG S. Jęćrychęwskiego.,
Referąt pt.: „O pogłębienie,
demokracji -rębotiiicżej w za­
kładach pracy,' o podniesienie
roli, związków .zawodowych w

życiu; politycznym i gospódąr-
czym kraju11, wygłosĄ W. Kło­
siewicz. Nąd referatem wy­
wiązała sie dyskusja.
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Siadami Hitlera

r|'rybunał Konstytucyjny w
* Karlsruhe, ogłaszając wy­

rok w procesie trwającym już
jod pięciu lat, zarządził dele­
galizację Komunistycznej Par­
tii Niemiec. Policja zamknęła

.natychmiast lokale, kluby i re­
dakcje gazet KPD w miastach
Niemiec zachodnich.

KPD była jedyną niemiecką
partią, która w ciężkich wa­
runkach dyktatury hitlerow­
skiej działała w podziemiu i

piętnowała zbrodnie morder­
ców spod znaku swastyki. Ty­
siące niemieckich komunistów
Cierpiały na równi z Polakami,

.-Rosjanami'! Francuzami w na-

żietowskich obozach śmierci.
Nie ulega wątpliwości, że

wskrzeszenie Wehrmachtu pod
wodza starych hitlerowskich

■generałów oraz przeforsowana
ostatnio ustawa o przymuso­
wej służbie wojskowej, spo­
wodują rosnący sprzeciw ła­
knących pokoju mas ludowych
NRF. W tych warunkach ko­
muniści, walczący najbar­
dziej stanowczo i konse­
kwentnie przeciw awanturni--
czym planom rewizjonistów i
o pokojowe zjednoczenie Nie­
miec, mogą szybko powiększyć
swe wpływy i mobilizować co­
raz szersze warstwy mas pra­
cujących do walki o nową
orientację polityki NRF.

Taka perspektywa napawa
lękiem zwolenników zimnej
wojny w Niemczech zachod­
nich- i za Oceartem i dlatego
usiłują oni teraz usunąć ko­
munistów z życia społecznego.

Stosunek do komunistów

jest w naszych czasach jed­
nym z probierzy demokratycz-
nośei ustroju jakiegokolwiek
kraju. We wszystkich zachod­
nio-europejskich państwach
burżuazyjnej demokracji ko­
munistyczne partie działają
legalnie. Jedyne europejskie
kraje, gdzie zaliczana jest
działalność komunistów, to

Hiszpania frankistcwska,
Portugalia, Grecja i Turcja.
Obecnie republika bańska sta­
wia się w jednym rzędzie z

tymi państwami, w których
sprawująca władzę skrajna
reakcja łączy represje przeciw
komunistom z dzikim terro­
rem przeciw wszystkiemu, co

postępowe i demokratyczne*
— ..Proces o zakaz KPD —

oświadczył niedawno przewod­
niczący komisji spraw zagra­
nicznych Francuskiego Zgro­
madzenia Narodowego, socja­
lista Daniel Mayer — jest
groźbą nie tylko dla rozwoju
demokracji w Niemczech za­
chodnich* Proces ten zagraża
bezpieczeństwu całej Eiiropy”.
— Ostry kurs wobec przeciw­
ników niemieckiego mUitaryż-
niu w republice bońskiej ma

ułatwić jej faszyzację i reali­
zację nowych planów zabor-
czyęh , pogrobowców Hitlera.
Narody Europy, a między in­
nymi naród polski, który na

• własnej skórze odczuł ponure
skutki zakazu KPD w 1933 ro­
ku. ple mora Zatem pozostać
obojętne wobec faktń, że ade-
ńauerow$ki reżim wkróCzyl
teraz na drogę wytyćzong nieg­
dyś przez hitlerowską dykta­
turę.

KPD. reprezentująca piękne
tradycje tych wszystkich
Niemców, którzy w przeszło­
ść bohatersko walczyli prze­
ciwko pruskiemu milltaryzmó­
wi i hitleryzmowi, zapowie-:
działa już, że nie zrezygnuje z

dalszej walki przeciw tym,
którzy systematycznie przygo­
towują , warunki dla nowej
Wojny. Pomimo represji będzie
ona mobilizowała masy ludo­
we NRF do walki przeciwko
rzecznikom militaryzmu i fa­
szyzmu, walki o stworzenie
zjednoczonej, demokratycznej
i pokojowej Republiki, Niemie­
ckiej, która będzie żyła w przy­
jaźni ze wszystkimi swymi są­
siadami.

Różne bywają dyskusję i...
Skutki. Właśnie ofiarą tego ro­
dzaju gwałtownego „argumen­
towania" stała się 22-letnie
Maria '

Poznańska, którą oj­
czym uderzył silnie pięścią w

> pmlRlesenie wymagali dla imwawst^ulącycli
♦ wzmożen:e dyscypliny organizacyjni
♦ pozbyc w się z orgsmzzc4 ludzi, którzy są dla niej balastem

o^o problemyi
wokół których winna s’ą toczyć ^yskUsja

Tl ZI§ w drugim dniu obrad plenum Zarządu Głównego
11 Związku Młodzieży Polski#j, toczy się dyskusja nad wy­
głoszonym w sobotę referatem przewodniczącej 2fG ZMP

Heleny Jaworskiej o sytuacji wśród młodzieży i aktualnych
zadaniach Związku. Poniżej dajemy streszczenie tego refera­
tu.

„chcemy określić miejsce,4
wyznaczyć ftadania naszej
ZMP-owskiej organizacji w

trudnej walce toczącej się w

kraju, rozpoęzętej przez par­
tię ofensywie przeciwko błę­
dom i' wypaczeniom, które

narosły we wszystkich dzie­
dzinach naszego życia w cią­
guub.lat—mówim.in.
Helena Jaworska w pierw­
szej części swego referatu

stwierdzając dalej, żę nie
był od nich wolny także i i
ZMP".

„nie spełniliśmy —* powie­
działa przewodńcząca ZG

. ZMP — roli p reprezentanta
1 rzecznika interesów mło­
dzieży, n:e walczyliśmy ak-

: tywńie o usuwanie bolączek
i i rozwiązywanie problemów

jej codziennego życia. Prze­
ciwnie, skłonni byliśmy la­
kierować rzeczywistość, a

istniejące zaniedbania i bra­
ki usprawiedliwiać jako wy­
nik obiektywnych trudności
z którymi trzeba &'ę na tym
etanie roz-wojp kraju „go­
dzić".

CYFRY TO NIE WSZYSTKO

W rezultacie więź ZMP-ow-

skiej organizacji z masami
młodzieży słabła. Spore grupy
inłódzieży '?«•'-■'jak stwierdziła
Hólena Jaworską — znajdują
się pod wpływem obcej i wro­
giej ideologii, a jej poziom
moralny przedstawia wiele do

żyęz-enja.
SSłS^^teszyły. 'g^'^:mów’ła ■—

efektowne cyfry wzrostu:

które miały, naszym -zda­
niem odzwiercir.dlać Szybko
rosnący wpływ organizacji
na masy młodzieży. W imię
masowości obniżaliśmy kry­
teria przy przyjmowaniu do
Związku, stawialiśmy ZMP-

dotychczasowy
nadzwyczajny i

Węgierskiej Re­

dyplomatyczna
VV dniu 19 bm/ opuścił War.

"S*ZaWę f4rtłT7AVńn*TeicirtTirv
ambasador

bełpain-BCpy
PUbli-ki Ludowej w Polsce Zol­
tan Szanto, żegnany na dwor­
cu głównym przez dyrektora
protokołu dyplomatycznego
MSZ, ministra pełnomocnego
Edwarda Bartola . oraz cżłon-
ków ambąśndy Węgierskiej ż

charge <l‘affaires- A. I. Feren­
cem Varga ńa czele.

ZSRR I HRD
przyjęte do

Międzynarodowej
Unii Geograficznej
. NOWY JORK .

VX/ Brazylii obradujeV*V Brazylii ■obraduje: XVIII
’ ’

Międzynarodowy Kongres
Geografów. W obradach bie-
rze udział około 1000 uczonych
reprezentujących 45 państw.

Uczestnicy kongresu rozwa­
żyli m. >in. sprawę przyjęcia
nowych członków do Między­
narodowej Unii Geograficznej.
W poczet członków Unii przy­
jęto m. in. Związek Radziecki
ii Nieiniecką Republikę Demo­
kratyczną.

jową, skroń. Cios ten spowodo­
wał Wstrząs mózgu i Pogotowie
Ratunkowe przewiozło Po­
znańską do II Kliniki Chirur­
gicznej AM. ■

oWćom 'coraz niższe wyma­
gania 'ideowo-pólityczne i

' ■móralne..."
Heleną Jaworska zwróciła

także uwagę na fakt, że orga­
nizacja ZMP-owska zapewniła
czasem swym członkom roz­
maite przywileje np. przy
przyjmowaniu na wyższe u-

czelnie, co sprzyjało przenika­
niu do jej szeregów elemen­
tów karierowiczowskich.

Nacisk, jaki położyła Hele­
na Jaworska ną . konieczność
zmian w systemie przyjmowa­
nia do ZMP nowych członków
by* m. in. podyktowany j jej
troską o odegrane przez Zwią­
zek jak najbardziej aktywnej
roli w realizacji zadań posta­
wionych przez VII Plenum KC
PZPR, a zwłaszcza zadania

węzłowego tj. demokratyzacji
Życia w Polsce. .

w za-

wśród
robot-
wśród

hodowców,
było

PROBLEM ZATRUDNIENIA
MŁODZIEŻY

Przechodząc do spraw zwią­
zanych z pismem 5-letntn
przewodnicząca- ZG ZMP
zwróciła przede wszystkim u-

, wagę-na „poważny i nabrzmia­
ły — jak określiła problem
zatrudnienia młodzieży".
Stwierdzając, że w niektórych
ośrodkach wielkoprzemysło­
wych, jak również w małych
miastach, są mniejsze i więk­
sze grupy młodzieży, które nie
mogą dostać pracy, Helena Ja­
worską wyraziła pegiąd, że

przemysł Osnowy*
usługowe i rzemiosło po­
winny dostarczyć zatrudnienia
sporej liczbie młodych ludzi.

Specjalnej Wagi ■nabiera o-

bęcnie przygotowanie -młodzte;-
ży do zawodu. M. iri. przewod-
p'ęząęą ZG ZMP zwróciła u-

wagę na problem tych absol­
wentów 'szkół średnich ogól­
nokształcących,- którzy .nie do-
stają się.-na wyższe uczelnie,
a jednocześnie nie mają facho­
wego przygotowania do pracy,
przy czym polemizowała z po­
glądem jakoby dyplom szkoły
Średniej , był równoczesny z

prawem .do pracy umysłowej,
której dostarczenie jest obo­
wiązkiem państwa.

Przewodnicząca ZG ZMP
prz.ypęmnia'la', że jednym z ce­
lów państwa ludowego jest po­
wszechność średniego wy­
kształcenia.

..chcemy —: powiedziała w

związku z tym — by
kładach, . zwłaszcza'
wykwalifikowanych
ników, jak 1 na wsi

t mechaników,
brygadzistów było coraz

. więcej absolwentów szkól
średnich. W takim kierunku
trzeba rozwijać pracę wy­
chowawczą. Jest to tym bar­
dziej ważne wobec potrzeb
przesunięcia tysięcy młodzie­
ży z różnych, instytucji i u-

. rzędów, do produkcji",
. Mówiąc w dalszym ciągu o

sorawach związanych z z.atru-
. dnieniem., młodzieży, Helena
^ąwdrska'wskazała m. in. na

'konieczność zachęcenia .młó­
dź' eżv do pracv w górnictwie,
ą. także..pobudzania i pogłę­
biania .zainteresowań młodzie­
ży:. wiejskiej zawodem rolni-

czym. ■

SPRAWA IDEOLOGII

Omawiając >. zagadnień te ■ob­
lezą ideowego .młodzieży, He­
lenaJaworska .wskazała na lu­
ki W wychowaniu ipternacjb-
■nalistycznym. Stwierdziła,..- że
dochodzą do głosu wśród mło­
dzieży nastroje antyradzieckie,
że krążą 1 wdzierają się w gło­
wy mn’ej odipornych teoryiki
o , antysemickim posmaku,
.łfym ‘Szkodliwym teoriom^ -—

oświadczyła , przewodnicząca
ZG ZMP — organizacja nasza,
aktyw ZMP-owski, prasa mło­
dzieżowa wydać musi- energi­
czną bezkompromisowa • wal­
kę".

'

....

' ' ..■■’

Helena Jaworską mów ią da­
lej o wzmożonym nacisku na

młodzież fanatyzmu, dewocji i
kołtiuishva . stwierdzając,- że
ZMP — stojąc na gruncie po­
szanowania uczuć religijnych
wierzącej części młodzieży ja-
sn0 j ętwatete /stawia przed
sobą1 tkudng zadanie walki o

matbrialistyczny światopogląd,
o zwycięstwo w ludzkich umy­
słach Wiedzy 1> prawdy . nad

przesądami. ZMP nie jest or-

ganizacjąi*wieloświatopoglądo-
wą; Jego światopogląd; jest
nierozerwalnie związany z ide­
ologią rnarksizmu-leninizmu,
co nie oznacza jednak, że dla
młodzieży- wierzącej wstęp do
tej organizacji jest zamknięty.

„Jeśli bliskie i drogie są
jej sercu ideały walki o so­
cjalizm, o sprawiedliwość, o

postęp — mówiłą przewod­
nicząca ZG ZMP-y- chćemy

widzieć'ją w naszych sze­
regach".
W dalsąym ciągu swego re­

feratu mówiła Helena Jawor­
ska b stosunku ZMP do Fron-j
tu Narodowego. Przy czym
stwierdziła, że Front ten nie
może być w stosunku, do ZMP
siłą kierowniczą. ;,Taką siłą
kierówn'ęzą—- oświadczyła —

może być. tylko j/rjest partia".
ZMP będzie umacniał , Front

Narodowy całą swą działalno­
ścią, . rozszerzaniem łżeczyWi-
stego 'wpływu ideologicznego i
politycznego na młodz'eż.

III ZJAZD ZMP

W końcowej części swego
referatu poruszyła Helena Ja­
worska sprawę zwołania III

Zjazdu ZMP oświadczając, że

prezydium ZG ZMP wypowia­
da się za jego zwołaniem i że
Obecne plenum powinno po­
wziąć w tym względzie uchwa­
łę. „Ale Zjazd —-.dodała mów­
czyni —■nie spełni -swej roli,
jeśli nie będzie poprzedzony
zmianami faktycznymi w or­
ganizacji'*. Te zmiany; zda­
niem Heleny Jaworskiej, po­
winny polegać na:

'

O podniesieniu wymagań w

stosunku do nowowstępują-
cych członków,- ;

• wzmocnieniu dyscypliny
organizacyjnej,

O pozbyciu się z organiza­
cji ludzi, którzy są dla niej
balastem a więc ludzi zdemo­
ralizowanych i takich, których
przynależność do ZMP jest fik-

cją.
„rzecz jasna — wyjaśniła,

przewodnicząca ZG ZMP —

Że nie można dokonać tego° mechanicznie i hurtem w

trybie tzw. „czystki".
„Związek na-sz — powiedzia­

ła kończąc swój referat prze­
wodnicząca ZG ZMP — pracu­
jąc po'd kierownictwem partii
organizować będzie młodzież
do walki o demokratyzację ży­
cia politycznego, gospodarcze­
go W naszym kraj-u, o. plan 5-
letni, o sócjaFiśtyćżny >rózwóf
Polski. Umaepiąć będziemy
swe szeregi j wpływ na masy'
młodzieży tak,; by stać się jej
rzeczywistym przywódcą *i wy­
chowawcą".

Żegluga po

Kanale Sweskim
odbywa się |

normalnie >

KAIR

W dniach od 26 lipca (dzień
upaństwowienia towa­

rzystwa kanału Sifeśkiegój do
18 sierpnia br. przez Kanał
Sueski przepłynęło . 1019 stat­
ków. Było wśród nich 256
statków brytyjskich,. 147 nor­
weskich, 86 statków płynących
pod banderą Liberii, 84 statki
włoskie, 62 panamskie, 61 ho­
lenderskich, 35 szwedzkich, 28

francuskich, 23 amerykańskie,
22 zachodnio niemieckie, 21 ra­
dzieckich, 18 greckich, 16 duń­
skich, 12 egipskich, 10 japoń­
skich.

Innymi krajami, których
statki przepłynęły przez kanał
w okresie od 26 lipca ,do .18
bm. są: Polska, Jugosławia,
Belgia, Honduras, Costarka,
Hiszpania, Turcja, Liban, Ar-,
gentyna, Rumunia, .Finlandia,
Portugalia, Abisynia, Burma,
Czechosłowacja, Afryka -Połud­
niowa i Pakistan.
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Minister spraw, zagranicznych ZSRR Szepiłow.fpo pra­
wej) żegna ministra spraw zagranicznych Francji Pineau po
ramtoMi," którą przeprowadzili w ambasadzie ftancus-
kiej w l^ojudynie. ■' ■ : caf—Teie-tato z Łooiycg

Do Jordanii i Kuweitu

pod pretekstem ochrony
przemysłu naftowego

przypiMwaśą okryty
angielskiej marynarki wojennej

ostatnich dniach w porcie jordańskim Akaba wylądowa-
ły wojska brytyjskie wyposażone w czołgi i artylerię

W środę
przedwyborczy
zjazd repibfcW ■
radecodsile .o

kandydaturze Eisenhowera

na prezydenta
NOWY JORK

ąn sierpnia- rozpoczynają się
U w San : Francisco obrady

ogólnokrajowej .

'

konwencji
(zjazd przedwyborczy) Partii;
Republikańskiej Stanów\ Zje-’
dnoczonyąh-^X^^■■

Przewiduje^slę -pów.szeehińłer
że obecny prezydent Dwi-ght
Eisenhower,. zostanie jednomy­
ślnie '

'yybrany kandydatem
paytii republikańskiej-.na sta­
nowisko prezydenta USA.

Wybory kandydata odbędą
się w środę 22 sierpnia.

25 min. dolarów
przeznaczyły USA
n«a dwwera|<?
w krajach obozu

socjalizmu
NOWY JORK
i zienńik „Gazette And Da-
”

ily“ zamieścił'’ artykuł,
swego waszyngtońskiego ko-
respondenta na temat fundu­
szów, jakie USA przeznaczają
na działalność dywersyjną w

„krajach komunistycznych".
Autor wskazuje, że; większość

dzienników amerykańskich po­
mija miiczenięnj fakt zatwier­
dzenia przez kongres USA po­
prawki do projektu ustawy o

pomocy amerykańskiej dla za­
granicy. /■' '■"., ,-■’:-■■

Poprawka ta przewiduje wyś.
asygnowanie dodatkowych 25
milionów dolarów na Wyżej
wspomniany cel. Dziennik pod­
kreśla, że' „nawet' państwa -

przyjaźnie Ustosunkowane do,
Stanów Zjednoczonych"oba­
wiają się, iż krok ten dopro­
wadzi do poważnych konsek­
wencji.'

'

Radziecka szczepionka
przeciwko
Heine — Mini

MOSKWA
L> adio moskiewskie podało,
* * że w najbliższym czasie w

Związku Radzieckim rozpocz-
nie się masowa produkcja ra­
dzieckiej szczepionki przeciw­
ko paraliżowi dziecięcemu. ,

- ,’■■'*..... *■*
W. Bonę: oddziały powstań­

ców dokonały -śmiałego ataku

■centrum miasta.W wyniku

Z' jłlffljeipgg
la między powstańcami a

wojskami francuskimi i P3*
’

posterunki policyjne w licją zginął 1 policjant,; 3 żoł­
nierzy francuskich i 20- Aleer-- -ucsfi UL.uiii nrbccjbua. . w *

.(strzelaniny, jaka się Wywiąza- czyków.

przybyły również posiłki dla
* wojsk stacjonujących w ba­
zie ‘ipmiezej-Mafrąk na terSę

: toriujn Jordanii.
Dziennik j,Ad Diar" podaje,

że do Kuweitu przybyły okrę­
ty brytyjskiej marynarki Wo­
jennej pod pretekstem ochro­
ny zakładu, przemysłu nafto­
wego znajdującego' się na tyfn
obszarze. ■■ »...» :

Zastępca szefa służby bez­
pieczeństwa Kuweitif szefie

Abdullah El Ahm-ad złożył
protest przeciwko poczyna­
niom Anglików i zażądał, aby
okręty opuściły port.

koncerny naftm

budowę rurociągu
między Kiiweitem -

a Aleksandrią
NOWY JORK

Najnowszy numer wydawnic­
twa „Petroleum Week"

przynosi wiadomość o tym, że

międzynarodowe konsorcjum
naftowe, w skład którego
wchodzą koncerny amerykań­
skie i UryWsJti®tve'5?J>l9aM^''

•óę.-JiajSs;błi.sko-wschodniąkż8-
mi-erzsa ^przyspieszyć

'

budowę
rurociągu między Kuweitem
'nad Zatoką Perską, a turec­
kim portem śródziemnomors­
kim Aleksandrią. ■

Rurociąg, którego długość
wynosić będzie około 1600 km,
miał' być gotowy w roku 1968.

Obecnie, jak, informuje „:P$-
troleum Week", termin ukoń­
czenie rurociągu zostanie przy-
spieszeny.

Rin- Tin-Tin »

pies-aktor I

znów sławny *

pies Rin'7Tirt-Tin—
I *. pof>ul|ńniy 5 we Francji
■„gwiazdor fjlmówy.”, _. lirątp-

W.ał..Ąsiafnlo życie, jłfęciu.oą®*
bom. \

Siedmioletnia-paryżanką I»i"
lianę Bonnel, siedziała w mie­
szkaniu -przed ■odbiornikiem
tfełeWiżyjńym. Na .ekrdnte we­
soło machał ogonem' Rin-Tin-
T;n.' Pies tak się podobał
dziewczynce; ź'e w pewńej
chwili ■zawołała do siedzących
na taf-asie rodziców i' brata,
aby szybko

'

przyszli i popa­
trzyli' na swego psiego ulu­
bieńca. .

.Rodzina’ Lilianę weszła do

pokoju, usadowiła się na krze-
iłach przed telewizorem... i yr
'tym 'momencie zawaliło śte
najwyższe piętro domu a bćl-
ki i cegły runęły na pusty już
na szczęście taras.



rancja wygrywa
Wyścig Kolarski

Tour d’ Europę
W sobotę w belgijskiej

miejscowości Mamur,
zakończył się kolarski wy­
ścig Tour d‘Europę. Ostat­
ni, dziesiąty etap prowa­
dził i Longwy (Francja) i
wynosił 208 km. Etap ten

wygrał Dumitrescu (Rumu­
nia) przed Faverem (Wło­
chy) Drużynowo zwycięży­
li kolarze Włoch przed
Francją. Na końcowym od­
cinku .dobre pożycie wy­
walczyli dla zespołu pol­
skiego Królak, który Zajął
szóste miejsce oraz Czarnec­
ki — 20. Polska zajęła na

tym etapie 4 miejsce.
W ogólnej klasyfikacji

drużynowej wyścigu, zwy­
ciężyła Francja 143:29,29
przed Włochami i Austrią.
Zespół polski uplasował się
ostatecznie na 7 miejscu,?
wynikiem 146:23,33. W kla­
syfikacji indywidualnej
wyścigu zwyciężył Riviere
(Francja) — 47:56,58 przed
Rohrbachem (Francja) i

Ferlenghi (Włochy). Z Po­
laków Czarnecki zajął
miejsce, Więckowski
Królak 30, Kowalski
Jankowski 38, Bugalski
Ogółem wyścig ukończyło
52 kolarzy.

21
28,
3-5,
42.

Dodatek „Echa Kranowa"*

Passa zwycięstw jedenastki ludwinowskiej trwa
Garbarnia — Górnik Zabrze 3:1 (2:Q)

rekardńw
świata

o<o bilans

Spartakiady Narodów
Prawie przez dwa tygo­

dnie walczyli najlepsi
sportowcy Związku Radzie­
ckiego o tytuły, mistrzów

Spartakiady, Narodów
i ZSRR w 21 dyscyppnach

sportWynikiem
"

.tych
1 zmagań było poprawienie
| 33 rekordów ZSRR, przy-
l czym w 9 konkurencjach
i uzyskano rezultaty lepsze

15 minut dobrej gry

zapewniło gospodarzom
zasłużone zwycięstwo

Nie bez słuszności pisaliśmy w ostatnich sprawozda­
niach, że z ufnością możemy patrzeć na przyszłe wy­

niki Garbarni. Po zwycięstwie nad Kolejarzem i Lechlą,
. drużyna ludwinowska dorzuciła kolejny sukces wygry­

wając w przekonywający sposób z Górnikiem Zabrze
3:1 (2:0).

Ń a boisku Garbami zgromadziła się
bardzo liczna rzesza irbiców dru­

żyny śląskiej, którzy trąbkami, pisz-

iŁ
SI
OM

Dwadzieścia rzutów rożnych
oraz wiele sytuacji podbramkowych

nie wykorzystali krakowianie

Marymont W-wa—
Cracevia 2:0 (2:0)
Dwadzieścia rzutów rożnych

zdobyła Cracovia w meczu

z Marymontem, czyli przeć ęt-
nie co 4,5 minuty jeden — nie­
stety żaden z nich nie przy­
niósł upragnionej bramki, —

Spotkanie wczorajsze stanowi­
ło najlepszy przykład, jak dru­
żyna mająca zdecydowaną
przewagę w polu oraz dużą
ilość doskonałych sytuacji
podbramkowych, może zejść z

boiska pokonana.

Krakowianie ..gnietli" niemi­
łosiernie. W piętnastej mi-

nuc ę notujemy ładny, daleki
strzał Miceusza, następnie
główkę Feliksa, strzał Mordar-

skiego i Kasprzyka. Niestety
wszystko wyłapał doskonale

usposobiony bramkarz Mary-
montu — Kuźma, broniący z

wielkim szczęściem.
— Cekawi jesteśmy, ile

Cracovią wygra? — Takie py.r
tanie stawiali sobie na począt­
ku meczu zwolennicy jedenas­
tki krakowskiej, widząc ogro­
mną przewagę gospodarzy.

Tymczasem w 28 minuęte
prawoskrzydłowy Mary-

montu Zmudzki. otrzymał pił­
kę, strzelił i geście prowadzili
1:0. Dwie minuty później ten
sam zawodn k podwyższył wy­
nik na 2:0. W chwilę później
Marymont ma jeszcze szanse

na podwyższenie wyniku, je-

czałkami, syrenami, dop^gowah swych
pupilów. Doping ten bardziej jednak,
zachęcił „garbarzy”, którzy w pierw­
szym kwadrans^ meczu zagrali bar*

dzo dobrze i strzelili dwie bramki ze

'Strzałów-. Bożka i Kolasy, Zdobycie^

tych bramek gospodarze zaskoczyli
Górników, którzy nie mogli znaleźć,

recepty aby utrzymać lotny napad Gai-

ó przerwie obraz gry zmienił ś’ę
Garbarnia opadła na* siłach j zwol-

n-Jła tempo,, co wykorzystali ślązacy,
atakując raz po raz bramkę Stronja-
rza. Dopiero zdobycie trzeciej bramki

przez gospodarzy z rzutu karnego stcze-

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦
Jeden z licznych mo-

A mentów podbramko-
wych na meczu Cra-

mhmH covia — Marymont.
TBNI Na zdjęciu bramkarz

TM Marymontu — Kuź­
ma w akcji.

fi

Międzynarodowe
zawody koszykówki

w Nowej Hucie

j nie zachwyciły

dnak Łuczyński spudłował
rzut karny, podyktowany za

rękę Malarza. To było wszys­
tko na co zdobyła się drużyna
warszawska. W drugiej poło­
wie zawodów, nie; oddała ona

właściwie ani jędnego strzału,
na bramkę Michny. Gra toczy­
ła się bowiem na połowie boi­
ska gości, przy czym gospoda­
rze usilnie dążyli do zmiany
wyniku, ale ich poczynania
nadal były bezskuteczne i koń­
czyły się na wysokich obroń­
cach lub bramkarzu Mąry-
montu. Tak więc jedenastka
warszawska wykorzystała w

stu- procentach dwie okazje,
zapewniając sobie zwycięstwo,
które zaliczyć należy do bar­
dzo szczęśliwych. Drużyna ta

reprezentuje bowiem przecięt­
ny poziom, a gra jej jest naj­
lepszym wykładnikiem, zajmo­
wanego >

miejsca,
nikiem
zdobywca —

Zmudzki oraz bramkarz Kuź­
ma.

Zawody prowadził, sędzia
Cyprys (Opole).

a. Ślusarczyk
*

A oto wyniki pozostałych
meczów o mistrzostwo U ligi:
Górnik Radlin — CWKS Byd-
goszcz 1:1> Górnik Szombier-
ki

_

AKS Chorzów 4:3, Stal
Gdańsk — Górnik Wałbrzych
1:2., Naprzód Lipiny — Sparta
Lubań 1:1, Stal Mielec — Po­
lonia Bytom 0:0.

w tabeli końcowego
Najlepszym zawod-

w‘ zespole gości był
obu bramek —

■i

W Sobotę na

— NO’- "

boisku Sparty
*• — Nowa Huta w Ćzyżynach

spotkały się żeńskie zespoły Lo-

koaiotivu i pierwszoligowego

CWKS Kraków. Drużyna czecho­
słowacka nie przedstawiała groźne­
go przeciwnika dla rutynowanych

Polek .i przegrała zdecydowanie

32:91 )(12i47), A.

Ciekawsze było spotkanie dru­

żyn męskich w którym goście zmie­

rzyli się z .II ligową Spattą —

Nowa Huta.

Mecz toczył się przy stałej prze­
wadze drużyny Sparty, która wy­
grała 66:35 (31:17). W niedziel­

nych spotkaniach rewanżowych u-

zyskano następujące wyniki: Lo-

komotiv—CWKS 4<T:75, Lokomo-

i

-o-

W całości spotkanie byłp e-

moc.jonujące i trzymało
widzów w ciągłym napięciu,
gdyż akcje zmieniały się jak
w kalejdoskopie. Garbarnia
była drużyną bezwzględnie le­
pszą mając przecz cały okres
meczu przewagę? Na wyróż­
nienie w pierwszym rzędzie
zasłużyli: Kpnopelski w po­
mocy, oraz Kolasa i Bożek w

ataku.

Pozostali zawodnicy Garbar­
ni w zasadzie wypełnili swe

zadanie, tylko Piątek zagra!
słabo, i Przypuszczamy, że w

najbliższej przyszłości do­
stroi się do poziomu swych
kolegów. Górnicy; którzy wy­
stąpili bez kontuzjowanego
Jankowskiego pomimo poraż­
ki nie byli zespołem tak sła­
bym. Grali szybko, twardo i
do końcowego gwizdka nie
rezygnowali z walki. Sędzio­
wał p. Haselbusch (Warsza­
wa), (m)

Innego przez Konopelskegó —. .ostudzi­
ło ataki gości. Gospodarze przejmują
jiricjatywę, mając kilka okazji do pod­
wyższeni wyniku.' .jednak strzały. Ko­
lasy, Bożka i Piątka mijają jię.e ce­
lem. W ostatnich minutach meczu ńda-

je się Górnikowi strzelić bramką
strzału Szareckiego.

od oficjalnych rekordów 9
światowych. W czasie Spar- 9
takiady poprawiono rów- g
nież 355 rekordów poszczę- a

golnych republik, bostona- J
łe wyniki uzyskiwali nowi, |

młodzi sportc vcy, ntejed- a

nokrotnię h yprzedzając 3
dotychczasowych mistrzów I

ZSRR W efekcie 185 za- a
wodników zdobyło na 8

Spartakiadzie poraź pierw- fl
szy tytuł mistrza sportu, S
który jak wiadomo, przy- S

źnawany jest za osiągnię- a

cia szczególnie dobrych a

wyników.

IA7 klasyfikacji druźyno-
■’

wej pierwsze miejsce w

Spartakiadzie zajęła repre­
zentacja Moskwy, która
odniosła zwycięstwa w 10
dyscyplinach sportu, przed
reprezentacją krajów ob­
wodów RSFRR oraz Lenin­
gradem, Ukrainą i Gruzją.
Zespoły, które zajęły 3
pierwsze miejsca, otrzyma­
ły z rąk przewodniczącego
Wszechzwiązkowego Kom,
KF j Sportu — Romanowa
kryształowe puchary, ufun­
dowane dla zwycięskich
drużyn: przez Radę Mini­
strów ZSRR?

Tak padła pierwsza brdmka
dla Garbarni ze strzału Boż­
ka. Bramkarz Górnika’ Mach­
nik był bezradny, podobnie jak
przy strzale Kolasy, który

zdobył drugą bramkę.

Tabela II ligi

*

W pozostałych spotkaniach I ligo­
wych uzyskano następująco wyniki:
Gwardia Bydg. — Gwardia W-wa 1:1.

ŁKS Włókniarz — Lochia Gdańsk 1:1.

Ruch Chorzów — Budowlani Opole 3:2.

Stal Sosnowiec' —• Kolejarz Poznań 1:0:

1. CWKS 16 25 27:12
2. Szombierki 15 20 21:12
3. AKS 16 19 28:19
4. Górnik Rad. 16 19 18:13
5. Cracovia 16 17 16:14
6. CWKS Byd. 16 16 19:17

—n
7. Polonia Byt. 16 16 13:15

< 8. Górnik Wałb. 16 14 18:26
9. Sparta 16 14 17:28

10. Stal Gdańsk 15 13 21:17
11. Naprzód 16 13 22:25

12. Stal M. 16 12 14:17
•<’ 13. Warta ■„ 16 12 10:15

14. Marymont 16 12 16:30

Tabela I ligi

♦

1.CWKS 14 20 44:12
2. Ruch 14 20 26:15
3. Łechta 14 17 17:15
4. ŁKS 14 15 25:20
5. Budowlani 14 14 26:28
6. Wisła 14 14 19:23
7. Stal 14 13 24:27
8. Garbarnia 14 12 20:22
9. Górnik Z. 14 12 21:27

10. Kolejarz 14 12 10:20

11. Gwardia W. 14 10 12:24
12. Gwardia B. 14 9 13:24

i

(wazyatkie zdjęcia wykonał
Pawłowski) ?

21 serii rozgrywek ligi wo­
jewódzkiej najciekawszym ►

►

►►►►►►►►
Taktge wyniku leezczi ale byli

W rewanżowym spotkaniu

piłkarze krakowskie] Wisły
przegrali z CWKS W-a 0:12

W jewódzkcej najciekawszym
spotkaniem był mecz przodownika
tabeli Wlókmairża Chełmek z groź­
nym konkurentem Beskidem An­

drychów. Wygrał Włókniarz 3:0

(3:0) j umocnił się na pierwszym
miejscu mając 29 pkt Na dfug.tn
znajduje się Unia Oświęcim (28

pkt.) która pokonała wczoraj Stal

Hutą im. Lenina 2:i (1:0),
W. pozostałych spotkaniach Dęb­

ski wygrał z Budowlanymi Nowa

Huta 2:0, Stal Tarnów i

Unią Żywiec 4:0 (2:0), Bieiano-

wianka ze Spartą Dębniki 4:1 (2:0).
I Stal 2ywiec z Tamovią 1:0 (0:0).

Spotkanie Stal Kabel —

_ Kolejarz
Prokoć im zostało przełożone na 29

►.►i►►►
►►

(Telefonem

Obserwowana
od Mku tygodni zła

passa piłkarzy krakowskiej Wisły
tylko trwa dalej, alą się jeszcze

»

1:1

naj-
ma-

Warta -CWKS Kraków 1:1

Duią niespodziankę sprawili piłka­
rze poznańskiejWariy 15-tysięcz-

nej widowni, remisując z przodowni­
kiem tabeli U ligi CWKS Kraków

(0:0). ,

Drużyna poznańska zagrała swój

lepszy mecz w tym sezonie,

jat do chwili uzyskania prowadzenia w

52 min. przez Godulskiego dość znacz­

ną przewagę Jedynie dobra gra bram­
karza CWKS Pajora, uchroniła dru­

żynę krakowską od potażki Pajorowi
dopisało również szczęście w 37 min

kiedy Gabrysiak (Warta) przerzuci! pił­
kę nad wybiegającym Pajorem — o-

brońca Durniok przyszedł swemu ko­
ledze z pomocą, wybijając piłkę z

■linii bramkowej na ko-rner. W 76 min.

natomiast popeneczka uchroniła Pa-

jora od utraty bramki, r- Od 60 min.

przewągę zdobyli wojskowi 1 w efekcie

uzyskali w 31 min. wyrównanie przez

Siysza.

I

nip
bardziej pogłębia. W ubiegłą niedzie­

lą „wiślacy”, goszcząc w Warszawie

przegrali ze stołecznym CWKS

0:12 (0:5), zdobywając jednoczesn e

smutny rekotd najwyższej cyfrowo po­
rażki w powojennych' mistrzostwach 1

ligi. Ale równocześnie. podkredtić na­
leży momenty, które złożyły się ną tak

wysoką porażką. Wojskowi byli lepsi
we wszystkich liniach, wygrali całko­
wicie zasłużenie, niemniej jednak przy­
najmniej 5 bramek z puszczonego tu­
zina, zapisać należy na karb wprost
skandalicznie broniącego tym razem

Kalisza. Trzema dalszymi bramkami

obarczyć należy robiących szkolne blą-
dy obrońców krakowskich, a wówczas

otrzymamy wynik 4:0, a wiąc taki, jaki
byłby w pełni odzwierciedleniem prze­
biegu gry.^7:.;jŁi*>

— Wczorajszy mecz z Wi­
słą był spotkaniem rewan­
żowym za porażkę w I run­
dzie — oświadczył nam je­
den z trenerów CWKS —

kpt. Janeczek — 'ale nigdy
nie spodziewałem się, że los
będzie taki srogi dla. krako­
wian. Drużyna nasza za­
grała dobrze We wszyst-

Warszawy)
kich liniach. Przede wszys­
tkim wyróżnili się; Pohl i
Strzykaiski.

— Osobiście nie liczyłem
się z , możliwością żwycię-

• stwa — ale nigdy nie przy­
puszczałem, że porażka bę­
dzie tak wysoka — powie­
dział po meczu trener Wi­
sły — Artur Wożniak. Cała
drużyna zagrała fatalnie,
a wielu zawodników z Ka­
liszem na czele beznadziej­
nie słabo. Za bardzo jestem
wstrząśnięty■■tą klęską, a-

bym mógł na, gorąco prze­
prowadzić jej analizę. W,
każdpm razie musi ona być
dla nas ostatnim
kiem alarmowym.

Drużyny wystąpiły
dach: .WISŁA: Kalisz,
Snopkowski, Kawula,
Jędrys, Machowski I, Kościel­
ny, Adamczyk, Gamoń i Mo­
rek. CWKS — Szymkowiak,
Masseli, Grzybowski. Wożniak,
Strzykaiski, Ziętara, Pohl,
Brycbczy, Kempny Kowol,
Ciupa.

Sędziował Kowal (Stalino-
gród) Widzów 25 tysięcy.

ZB. OLESIUK

dzwon- THł

Mordarski (z prawej)
który obecnie gra w

barwach Cracouii.

w skła-
Monica,
Michel,

0 wszystkim po trochu

Rozegranespotkanie
w Bukareszcie

zapaśnicze w

stylu wolnym między repre­
zentacjami Warszawy i Buka­
resztu przyniosło porażkę pol­
skim zapaśnikom 3:5.

Międzypaństwowe zawody W
/pływaniu.;, zakończyły się

zwycięstwem Szwecji
Polską 151:145.

nad



ECHO KRAKOWAStu- 4

Czy piłkarze
Wisłyi najMiiszych startach

rozmawiamy z Januszem Sidłą
(Dalekopisem z Warszawy)
JESZCZE przed' kilkoma ty-

Jgodniami większość, ż nas

pojadą
do Indonezji

że trzeba by drużynie wy•
‘j^żdżającej przesunąć na

.inny termin tylko jeden
smecz ligowy.

*

©REZYDIUW SPN GKKF

, ustaliło już regulamin
według którego odbędzie
się 15 września w‘w.trsza-
wie Krajowa Narada Ak-
■tywu Piłkarskiego, na któ­
rej dokonany zóstanie wy ■

. bór nowych władz Sekćji.
Każda . SPN poszczegól­
nych WKKF reprezen­
towana będzie przez 3 de­
legatów. Ponadto poszcze­
gólne okręgi na każde bip-
rąte w mistrzostwach 300
drużyn posiadać będą
głos dofiatkowy. Wybory
przeprowadzone
oddzielnie na przewodni­
czącego Sekcji oraz prze­
wodniczą ych Komisji
Spgrtowej, Kolegium Sę­
dziów i Rady Trenerów,' a

oddzielnie ńa pozostałych
członków Prezydium, (o)

Dziś jest' on co najmniej nie

gorszy ode mnie, ile oba­
wiam się, że ktoś może mi
odebrać rekord świata, to

największego rywala widzę
właśnie w Norwegu, którego
obecnie stać na wynik'w gra­
nicach 85 m.

A ZIWNIE, uśmiecha się
U fortuna do naszych piU
kirzy. 'PrsĆgraii cni szpet­
nie w br. kilka Spotkali
międzypaństwowych, a rów­
nocześnie sypią się tak-

atrakcyjne zaproszenia jak
nigdy dotychczas. ■Infor­
mowaliśmy już o zapró­
szeniu do Południowej A-

meryki na ( styczeń przy­
szłego roku. Obecnie SPN
GKKF otrzymała zaprosze­
nie dla drużyny polskiej,
ńa- wyjazd do Indonezji w

końcu września br. Indo­
nezyjczycy pragną, aby
zespół nasz rozegrał u nich
3 spotkania oferująg w za­
mian bardzo korzystne'
warunki finansowe. Pro-

ponotWany przez Indonezję
termin odpowiada nam i
SPN GKKF zamierzd pro­
pozycję tę akceptować. Na
ialekie tournee wyjechała­
by wzdług projektu Sekcji
jedenastka ligowa ŁKS, lub
krakowskiej WISŁY, z tym,

jtlż w obecnym sezonie pię­
ciokrotnie rzuty ponad. 80 m

(m. in. w Oslo miał niedawno

33,36mawmeczuzNRF—
82,15 m), oraz pięciokrotnie
ponad 79 m. Właśnie ta fan­
tastyczna wprost regularność
formy wzbudza u nas wspo­
mniane obawy.

AcosądziotymsamJa­
nusz? Sldłę zastajemy w lo­
kalu SLA. GKKF, gdzie przy­
jechał załatwić pewne for­
malności.

— Jestem już po wakacjach,
które spędziłem w Sopocie. O-
becnie trenuję w ośrodku tre­
ningowym w Spalę. Stopnio-

ha meczu 1
uważała JatiUsaa Sidłę
„murowanego" kandydata
złotego medalu- olimpijskiego
w Melbourne. Dziś mamy
pewne obawy, czy spełnione
zostaną marzenia ludzi inte­
resujących się sportem. Przy­
czyną wątpliwości jest młody
Norweg Danielsen, który u-

zyskał swój’ najlepszy w br.

wynik rzutem 83,57 m a więc
zaledwie o 9 cm mniej od re­
kordu świata.

Ale nie to nas specjalnie nie­
pokoi. Bardziej niebezpiecz-
;ńy dla naszego oszćzepnika
jest fakt, że' Norweg uzyskał | wo- powiększani, zgodnie ze

za

do się pan z

przewidu-

wskazówkami mgr Szeleśta,
natężenie treningu, tak aby
w. końcu bież, miesiąca być
już w pełni formy
z Norwegią w Oslo.

— Gdzie spotka
Banielsenem i jaki
je pan rezultat tego pojedyn­
ku?

— Ja mogę przewidywać
tylko jeden — to moje zwy­
cięstwo. Chciałbym bardzo i
teraz pokonać tego doskona­
łego Norwega. Z Danielsenem
łączą mnie bliższe więzy przy­
jaźni. Kiedyś byłem od niego
zdecydowanie lepszy i wów-

I czas udzielałem mu szeregu
koleżeńskich rad, które po­
zwoliły mu na wyeliminowa­
nie kilku usterek stylowych.

— Kogo poza DanieJsenem
uważa pan za swego najwięk­
szego' konkurenta do lauru o-

limpijskiego w Melbourne?

— Nie wolno lekceważyć
żadnego ze startujących, a w

pierwszym rzędzie medalisty
z Helsinek Younga (USA),
jego rodaka1 Bugge, b. rekor­
dzisty świata Fina Nikkinana,
rewelacyjnego Francuza Mac-

ęueta, reprezentanta ZSRR —

Kuźniecowa, czy Niemca —'

Willa. Każdemu z nich może

wyjść „rzut na punktjt i wów­
czas moje medalowe sny, pry­
sną jak mydlane bańki.

Miejmy jednak, nadzieję, ,że,
tak źle nie będzie.

1

zostaną

*
Janusz Sidło w cza­

sie rzutu oszczepem.
Na tegoroczne Igrzys­
ka Olimpijski W
Melbourne Janusz
jest naszą największą
nadzieją.
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W niedzielę za miasto

Dolina Eliaszówki
D%••*—' miejsc
W okolicy
zaliczyć należy ładną lesi­
stą dolinkę potoku Elia­
szówki. Rozciąga się ona

na północ od Krzeszowic
między wsią Czerna a Pa-
czottowićami. Na lesistym
zboczu dolinki wznosi się
zabytkowy klasztor z XVII
wieku. W obrębie zabudo­
wali klasztornych położony
jest mały cmentarzyk.

Dolinka Eliaszówki ustę­
puje wprawdzie pod wzglę­
dem malowniczości doi.
Będkowskiej czy Kobylań­
skiej niemniej jednak jest
godna poznania. Dużą, jej
atrakcją jest, wspomniany
wyżej klasztor i liczne źró­
dła.

Punktem wyjściowym W
dolinę Eliaszówki są Krze­
szowice (stać. kol. przy li­
nii kol. Kraków—Stalino-,
gród). .'Miasteczko to sły­
nęło niegdyś z leczniczych

najciekawszych,
wycieczkowych

naszego miasta

źródeł wody siarczantj.
Wspomnieć również należy,
źe na tutejszym cmenta­
rzu spoczywają zwłoki wo­
dza powstania listopado-

►►Idziemy teraz przez wieś
(po drodze cenny zabytek ►
— drewniany kościółek z >
XVII w.) aż do napotkania £

Lfejffo .generała , Józefa : , ;Pprzuparny, teraz

Chłóplckiego.
... W poł. XIX - w. Potoccy

wybudowali w Krzeszowi­
cach okazały pałac. W cza­
sie okupacji mieściła się
w nim siedziba Hansa
Franka. Obecnie pałac
mieści zakład wychowaw­
czy dla młodzieży.

Ze st. kol. Krzeszowice
idziemy w dolinę Eliasżów-
ki za znakami zielonymi i
niebieskimi. Prowadzą cne .

4 km szosą, i doprowadza­
ją do leżącej u wylotu
doliny wsi Czerną. Idąc
dalej za szlakiem przecho­
dzimy 2 kilometrową do­
linę Eliaszówki i docho­
dzimy do wsi Paczołtowi-
ce.. Znaki niebieskie od­
chodzą tu w stronę Mięki-

i Dulowej .(13 km).

szlak i’‘~kierujemy :się bez ►'
znąków z biegiem potoku. >

Idąc tak 5 km. przechodzi- £

my najpiękniejszą z dolin >

jurajskich doliną Rą~ £

cławki i dochodzimy do ►
Dubia. Napotykamy tu zna- £

ki żółte, które po dalszych >

5 km. doprowadzają do £

st. kol. w Rudawie. Dlu- >

gość opisanej trasy 19 km. ►
MARIAN NOWAK *

PROJEKTOWANY
wyjazd Chro- I

mika na międzynarodowe za- J

wody do. Budapesztu gdzie m at on 1

wraz z Iharosem dokonać próby .

pobicia rekordu świata na 5 km n e .

doszedł do skutku. Trenerzy uzna- j
li bowiem, że start ten kolidował- .

by z cyklem przygotowań przed- ]

oiimpiiskich naszego biegacza. Na- ,

|opiiast w Oslo na meczu z Nor- .

w^iął Chromik pobiegti.e na dy- .

stansie 15M m a start ten trak- u

.Kiwany będzie jako próba szyb-' ’j
kości. Jak w’«d«mo przecież Chto-'¥'a
mik w Melbource startować ma J

na3km z przeszkodami ina 1

10.000 m.

L
*

EKKOATLETOW polskich poza

meczem z Norwega czekają
w bież, roku jeszcze 3 dalsze spot­
kania międzynarodowe. 8 i 9 wrze­
śnia w Warszawie walczyć oni bę­
dą z Francją, w końcu września

spotkają się z Jugosławią w Bel­
gradzie, a 13 t 14 października z

Bułgarią w Sofii.

W Warszawie

■ DESZYMY się bardzo, że
nareszcie niektóre sprawy

poruszane w naszych „ciętych
bańkach" zostały pozytywnie
załatwione. Oto w krakow­
skich sklepach z artykułami
sportowymi można już nabyć
płetwy pływackie, o które upo­
minaliśmy się kilka miesięcy
temu. Można je również do­
stać w wypożyczalni sprzętu
sportowego przy placu Szcze­
pańskim. Jednak, aby, nasze

zadowolenie nie było zbyt
entuzjastyczne, postarano się
je nieco ostudzić. Płetwy,
które nadeszły, są jednakowej
wielkości, a wiadomo przecież,
że podobnie jak buty powinny
posiadać różne rozmiary.
Tymczasem małych płetw na­
dal się nie spotyka.

Cóż robie?
Byćńnoże, że na skutek naszej

krytyk] będzie je można na­
być w krakowskich sklepach
sportowych za... 3 miesiące.
Wtedy z kolei dużych pewnie
już nie będzie., Napiszemy
wówczas po raź trzeci, źe

potrzebne są przecież zarów1-
no duże jak i małe. Jeśli sio.
wa hasze nie padną w próż­
nię, to po... 3 miesiącach na­
dejdą do krakowskich skle­
pów płetwy duże i małe. Aku­
rat będzie środek zimy.

KULTURALNE „UŻYTKI"

BZY
wiecie co oznacza: —

WPHAUK? Mogę się zało­
żyć, że nawet wytrawny biu«

raiista, który wyrwany ze snu

bez zająknienia wyrecytuje z

pamięci co najmniej 50 skró­
tów nazw różnych , prżćdsię.
biorstw 1 instytucji — załamie
się na tej ”, dziwnej nazwie.
Pozostanie ona dziwna nawet

wtedy, gdy ją rozszyfrujemy:
WPHAUK óżnacza Woje­
wódzkie Przedsiębiorstwo
Handlu Artykułami Użytku
Kulturalnego.

No dobrze, ale
wkońcu wspólnego
tern?

Owszem ma, — i
wiele, gdyż przedsiębiorstwo
to zopatruje sklepy sportowe
w różnego rodzaju sprzęt
wyczynowy i turystyczny. A
co to ma wspólnego ż kulturą?

Szukając związku przyczy­
nowego między WPHAUK
a. sportem przy stwier­
dzeniu, że sport to także kul­
tura fizyczna — natrafimy
wreszcie na wspólną nić. Kto

posiadł łyżki, turystycżhe ku­
chenki benzynowe rozprowa­
dzane przez to przedsiębior­
stwo, ten winien kulturalnie
z nich korzystać.

Wychodząc jednak z tego
założenia, proponujemy zmie­
nić nazwę PSS na PSKS (Po­
wszechna Spółdzielnia Kultu­
ralnych Spożywców),. a MPO
ńa Miejskie Przedsiębiorstwo
Kulturalnego Oczyszczania.

CYRULIK

cotoma
ze spoi*.

to bardzo

łopotać będzie j

wyraża nadzieję, 2

komitetów

przyczyni 1

wspólnoty
przysłuży

że wspól-
i ol.mpij-
»!ę .do u‘

całego
się spra-

flaga z 5 kółkami
Międzynarodowy Komitet onmpij-

skf, zwrócił do wszyśtk.ch

narodowych bkomitetow olimpijskich i
prośbą o wywieszenie we wszystkich
stolicach państw uczestniczących w

XVi igrzyskach, flagi olimpijskiej i za­
palenie znicza W czasie Olimpiady w

Melbourne w dniach od 22 listopada
do 8 grudnia br.

. MKO1.

praca krajowych
akich w tej akcji
trzymania ducha

świata, a zarazem

wie ruchu olimpijskiego,
PKO1 postanowił przychylnie usto­

sunkować się do tej prośby, z tym, ie

jako miejsce, w którym zapłonie znicz

i na maszt wciągnięta lostanie flaga
01'impijsika, proponowany jest Stadion

Dziesięciolecia.
*

SIĄŻĘ Bertil, syn króla szwedz­
kiego Gustawa Adolfa VI, ja­

ko przeirodniczący Szwedzkiego Ko­
mitetu Olimpijskiego będzie głównym
przedstawicielem swego krain na Igrzy­
skach w Melbourne. Gubernator Stanu

Wictoria p. _

.Dallas Brooks . przekazał
konsulowi zaproszenie dva księcia Ber-
tila do ^zamieszkania w pałacu guber-
nato-rskim. Gubernator > był> bardzo za­
skoczony, gdy mu oświadczono, źe

książę Bertil wyraził tyczenie zam.e-

szkania- „razem z chłopcami” w wiosce
(rtaimpiij-sk&j.. oraz prosił, aby nie co- I

biłOno dla niego żadnych wyróżnień.

NDONEZJA reprezentowana będzie M

Igrzyskach przez lekkoatletów, ply
weków i drużynę pitki nożnej'. Ks.ą-
żę Pahu Alom, który został przewod­
niczącym indonezyjskiego Komitetu 0-

l-impijskiegó, postanowił zaangażować
, dla swoich olimpijczyków szereg tre­

nerów zagranicznych, m. in. dla lekko­
atletów znanego trenera amerykańskie­
go — WUliamsa Prestona Milleta.

♦

A USTRALIJSKIE Ministerstwo Poczty
r\ przewiduje, że na Igrzyskach 0-

1,‘mpijskich pracować będzie 800 dzien­
nikarzy, którzy dziennie przekazywać
będą za granicę 25 000 stów wiadomo­
ści. Dysponować oni będą 50 daleko­
pisami, 49 liniami telefonicznymi i 20

kanałami dla przekazywania fotografii
radiowych. Dotychczas zgłosiło swój
przyjazd do Melbourne 121 radiotę-
porterów z 44 krajów.

' ♦

«
dzielnicy Rzymu — Appollądro, w

okolicy stadionu olimpiijskićgo,
rozpoczęto budowę pałacu sportowego.

Który ma być oddany do użytku W

końcu przyszłego roku. ^Pomieszczenie

to odpowiednio wyposażone, będz.e
wchodziło w kompleks zabudowań spor­
towych przygotowywanych na Olim­
piadę 1960 roku.

Prezes Włoskiego
pżjskóego dr Onesti

przedstawicieli prasy,

szym czasie /ozpoczęia również zosta­
nie w Rzymie budowa ó stadionów do

gier sportowych ooaz basenu pływa­
ckiego o wymiarach olimpijskich.

W)

Komitetu Oli®-

poJofocmował
źe w M-.WIż"
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gcbaczyć,,,
,. „Bel -Ami“ — film

c"ski według znanej
Msupassanta. Widz staje się
świadkiem poszczególnych „e-
tapów kariery" głównego bo­
hatera. Jakimi środkami do­
chodzi do niej — dowiedzą
się widzowie na seansach o

godz. 16, 18, 20 w kinie „Ucie­
cha".

fran-
noweli

^iędzy telewizją, śmigłowcem i „Szarotką
dziećmi,trybami ■ j H

£C

jako Vercors, gdyż takim

pseudonimem podpisał swój
pierwszy utwór . wydany w

czasie okupacji. uxa ,

Co jest charakterystyczne, w Jlinogrodu, Poznania,
opowiadaniach „Milczenia złym lotniku wypróbowującym
morza"? Brak jakiejkolwiek Jnowy typ polskiego helikop-
strony reporterskiej, brak o- Jt""" c""r 1 -

ł-j -j .

pisu. Autor stawią tylko pro- ii-- --- --

„_

blem moralny w formie bar- J Gdańsku j„
dzo oszczędnej w słowa, pro- i dziesięciotysięęzriik
•tej, głębokiej. ■"''y.twcrny. - ł"rrTM':h>
styl, przenikliwość psyćholo- ś „Szarotka:
giczna, ukazanie najwięk- I nych sp
szych konfliktów, jakie mo-ftych nawet ludzi
gą zaistnieć w życiu człowie- 5 połowy XX wieku
ta i nfncio —T Ł-_ „.-I-...’ _

\AZ tym dniu gazety donosiły' ’

o telewizji dla Łodzi, Sta-

o śmia-

i witaminami

usłyszeć•••
Audycję słowno-muzyczną

„Muzyka czarnych ludzi" w

programie lokalnym Polskie­
go Radia w Krakowie w dniu
20 bm. o godz. 17 30. Adapta­
cję przygotował Adam Jasiń­
ski.

Nie . mniej ciekawa będzie
zapewne przygotowana na.
dzień 26 bm. godz. 10.33 w ł Fragment Domu Rybaka we

programie II „Poezja i muzy-$ Władysławowie . Dom ten zo-

ka“, „Sielanki Teokryta" w ś ^an:e oddany do użytku w po-
przekładzie Artura Sandaue-1 “pwie października br. Posta­
ra z muzyką Anatola Zarobi-/““ P'^kne. sale , teatralne,
na. Opracowanie audycji spoJ ezytelmy restauracją
ożywało w rękach J. A. oraz noc~

Sika, wykonawcami będą at- Jj•
tyści Państw. Teatrów Drama- J
tycznych J

„Świetlicowe zespoły przed J
mikrofonem" w wykonaniu J

orkiestry mandolinistów Do-J
mu Harcerza z Nowego Targuj
pod dyr. K . Koniora w dniuj
22 bm. w I programie o godz, J
13.40 oraz w tym samym dniuj
lecz w programie lokalnym oj
godz. 18.05 audycję słowno-J

muzyczną w opr. Wł. Błachu-J
ta >,Poszły do stodoły żyta"; J

tera SM-1, o tym, iż w naj­
bliższych godzinach spłynie w

na wodę kolejny
. .AAi o minia-

Wytworny. turowych radioodbiornikach

psychoło- fzż^^rotka" i o innych podob-
najwięk-Jhych sprawach, od któ-

'
- rych nawet ludziom drugiej

—.... c- i połowy XX wieku zawraca się
ka i proste, surowe niemal he- i nieco w głowie, a nam w szcze-

roiczńe sądy autora — to ogólności, zważywszy pułap, od
wszystko powoduje, że „Mil-5jakiego zaczynaliśmy lat temu

czenie morza" należy do rzędu ^zaledwie dwanaście. Przerzu­
tych książek, które koniecz-ifcając codzienną prasę, co chwi-
nie trzeba przeczytać, (s) fla odwracałam wzrok to ku

morzu,'to ku zatoce,- których
wody tak, blisko podchodzą ku
sobie na Helu i snułam wcale
nie obce nam wszystkim re­
fleksje. Bo jak się tu nie za­
stanawiać nad owym dziesię-
ciotysięcznikiem z jednej stro­
ny, a z drugiej nad przedziw­
nym faktem, iż w takiej na

przykład Juracie .choć -wiecz­
nie widzisz wczasowiczu na ho-

jego budowa trwała 3

ryzoncie uwijające się
— mórskiej ryby nie
bez uciekania się do

prywatnej inicjatywy
bów. A gdy ci się uda

ka — zapłacisz tak
że wystarczy na przyprawę do

niejednej beczki śledzi.

Albo inaczej. Idziesz sobie

spacerkiem jedyną miejscową
drogą i widzisz po obu jej
stronach rząd stoisk z jarzy­
nami, owocami, jagodami. Pa­
trzysz bliżej, znęcony pięknem
truskawek czy czereśni (sezon
na nie nad Bałtykiem trwa je­
szcze i krew uciekaci z twa­
rzy, czyniąc ją pod opalenizną
szarą jak popiół: wszystkie o-

woce i jagody jakby się umó­
wiły — po 24 zł za kilogram. —

Tyleż samo kosztują pomidory
i ogórki kiszone, wiśnie i ma­
liny, ba nawet skromny bób
też drogą awansu Osiągnął o-

wą piękną cenę. W ostatnich
dniach lipca, ą więc w poło­
wie sezonu pojawił się wresz­
cie na horyzoncie jeden skrom-
niutki kiesk PSS, który do

pewnego stopnia rozładował
sytuację warzywno-owocową.
Na ów gigantyczny czyn cze­
kały, cztery turnusy wczaso­
wiczów, którymi usiana jest
gęsto Jurata.

kutry
kupisz

pomocy
Kaszu-

ta sztu-

slono,

O tym, że gęsto niech nikt
nie wątpi, kto przespał czter­
naście nocy w dwuosobowym
pokoju, który również drogą a-

wansu stał się pokojem czte­
roosobowym. Ale cóż to znaczy
wobec choćby skromniutkiego
słońca, piasku i fal. Jeszcze do
szczęśliwców mogłeś się zali­
czać, jeśli bogi w postaci kie­
rowniczki nie uraczyły cię
sporą porcją dzieci, z którymi
niefrasobliwie i wbrew wszel­
kim instrukcjom przybywają
tu nagminnie mamusie, Trud-

przeesyłać •••

„Milczenie morza. i inne o-

powiadania" Vercorsa. Jest to
zbiór opowiadań pisarza fran­
cuskiego ó tematyce związa­
nej z okupacją. Właściwe na­
zwisko autora brzmi Jean
Bruller, znany jest ori jednak

2)la każdego
coś. ciekawego

W TATRACH Stawickich żyje obec-

aie około 150 niedźwiedai. Drapieżniki
t« tak slą rozzuchwaliły, że napadają
na stada owiec.

*

PRZEZ 7 dni 163 rybaków chińskich

żyta odciętych od świata na wysep­
kach archipelagu Chuszan u wybrzeży
Chin południowych.. Tajfun uniemożli­
wił im powrót do domów. Mwsldli oni

szukać schronienia na bezludnych ma­
łych wyspach Chuszan, w pobliżu któ-

ryćh łowili ryby. Po tygodniu odnaleźli

ich żółniórze

wyzwoleńczej
osad.

chińskiej armii ludowo-

i odwieźli do rodzinnych

*

postanowiono zbudować

Związku Radzieckim

W ARMENII

pierwszą w

elektrownię słoneczną. Obecnie uczeni

radzieccy przystąpili do" opracowywa­
nia dokumentacji tego nowego obiektu.

Pełni samo­
zaparcia i> mi­
łości do mo­
rza, wczasowi­
cze z zachwy­
tem kopcą s’ ę

przy kominie
statku, który
poza sadzą, ob­
darza ich odro­
biną ciepła, co

nie jest
znaczenia
goroczne
ne lato.

bez
w te-

zim,- .

też kochają mo­

na
Osobliwości wysp Oceanii

Wiele z wysepek Oce­
anii, to małe, skaliste ko-

. talowe rafy. Ziemi na nich
bardzo skąpo, roślinność
nader uboga lub w ogóle
jej brak w głębi rafyi
Mieszkańcy' trudnią się po-
łoWem1 krabów, muszli per­
łowych, egzotycznych ry­
bek akwatyjnyćh i zbiera­
niem korali- Wymieniają
to wszystko za środki, do
życia i przedmioty codzien­
nego użytku u przedsta­
wicielstw' najrozmaitszych
kampanii handlowych my­
szkujących stale po Ocea­
nii, w poszukiwaniu ła­
twych zysków.

Właśnie skutkiem twar­
dej struktury rafy i ską­
pej powłoki ziemi, na ska­
łach, ziemia jest tam w ce­
nie — dla jednego atoli

do

tylko powodu: Musi wy­
starczyć? na" miejsce* grze­
bania zmarłych, których
zę „■względu na wierzenia
religijne nie wszędzie
atolaełi-‘-wolno - wrzucać
morze.

By . wykorzystać tedy
maksimum możliwości cmen

tamę, zmatłych chowa się
Łam, na niektórych z raf

koralowych, stojąco. Dla'
każdego przeznacza się
niewiele ponad jedną sto­
pę kwadratową. Dosłownie:
jak sledze w beczce! To

nagromadzenie rozkładają­
cych się ciał przesyca po­
wietrze zabójczymi wyzie­
wami. Woda zaś wokół raf
zanieczyszczona wszelakimi

odpadkami czeka na od­
pływ morza, by wyzbyć się
nieczystości
gospodarki
atolów.

Można
warunki

S‘iartekń'‘',’^attddn' códźlennte

mfędlzy Jastarnią a Gdynią.

sobie wyobrazić
zdrowotne!.

STE-KRA

przybrzeżnej
mieszkańców

nych
ków,

lekkomyślnie
wypływali poza
paliki.

"1
Łódź ratun­

kowa na plaży
w Juracie nie­
wiele miała in­
terwencji. Naj­
czyściej zawra-

. niesfor-
pływa-
którzy

no — dzieci też kochają mo­
rze i nie należy się temu prze-
ęiwstawiać.

W niewielkiej Juracie, na

skromnym przesmyku lądu ży-
ją zgodnie obok siebie wczasy
związkowe, orbisowskie, woj­
skowe i prywatne. Trzy pierw­
sze rodzaje są dla wszyst­
kich jasne i zrozumiałe, na­
tomiast czwarte narażają, na

poważne niespodzianki. —

Wprawdzie dostarczają za

„niewielką" opłatą zł 20 lub
25 dachu had głową i miejsca
w łóżku, ale nic poza tym.
Żyw się człecze jak potrafisz,
choćby korzonkami, albowiem
nikt nie wsiadł jeszcze na lek­
komyślny ■pomysł urządzenia
tu choćby najskromniejszej ja­
dłodajni. Maleńka, ur.ocza

(zewnętrznie) kawiarenka:
klub „Orbisu" otwiera swe

podwoje o gedz. 16, aby pół
godziny później, zawiadomić
zebrane bardzo licznie towa­
rzystwo z Broniewskim na cze­
le, że „ciastka wyszły i już
nie powrócą". Z kawą bywa
lepiej, bo, choć wody w kra­
nach permanentnie brakuje,
jednak na kawę jesżcze wy­
starczy.

Nic jednak nie potrafi przy­
gasić uroków polskiego morza.

Nawet zapałki z Gdańskich
Zak?a'dóW, pśraj^^ćh

‘

się ićłi'

produkcją, nawet wyszczerza­
jący ha morze puste . ślepią
piękny kiedyś dom, położony
tuż nad plażą (jak niewielkim
kosztem można by uczynić z

niego piękny hotel z restaura­
cją), nawet tumany kurzu, u-

rozmaicające pieszą drogę do

pobliskiej Jastarni, a wznoszo­
ne kołami dziesiątków prywat­
nych , . „If",. „Warszaw” ~ czy
„Wartburgów". Nie trzeba

przecież być optymistą, by
wiedząc o nowych ośrodkach
telewizyjnych, dziesięciotysię-
cznikach i helikopterach, nie

uwierzyć, , że kiedyś w Juracie
będzie restauracja, i maleńki

sklepik z rybami. Przecież w

Jastarni już taki jest. Tylko
ryb w nim na ogół nie ma.

Maria Kwiatkowska

TVTVTfifVVwyyy/y
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krainie natknąłem ęie ńa dóżpreę. NU-miałem zamiaru
etawiać mu piwa, wi$c próbowałem go bez ełowa.

Zaczepił mnie jednak.
— No i jaki — spytał ż głupawym uśmieszkiem.
— Jak to cot Przecież 'teidai pan, wojna.
— W nocy szło wojsko. Rzeczywiście widziałem.
— Jeszcze pan nieraz zobaczy.
— Ale oni szli tam — pokazał ręką w tiiCokreślonym

• kiófuńku.
— Raz idą tam, innym razem gdżie indziej.
—t Może — powiedział kręcąc głową, -r Nie obcięli mc

gadać. ,

Syknąłem Zniecierpliwiony.
— Przćcież to wojna. Nie można gadać o wszystkim z

byle kim.
— Jaktot — dozorca nie wiedział czy Sie ma na mnie

obrazić czy ma to w jakiś inny sposób rozumieć.
Oczywiście, że z byłe kim. Ońi pauą nie znają. Jest pśn

dla nich obcym. Nie mogli sie< panu zwierzać. Wojna, to

, wojna.
Dozorca dał spokój. Zagadnął jeszcze.
—• Nalot był.
— Trudno. Prowadzimy nowoczesną wojnę. Do widz-en ■

bo śpiesz^ Sić i szkoda mi czasu.

Dozorca przyłożył palce <jlo ronda kapelusza, oparł «‘e
o łramiige drzwi, i patrzył Za niną. Mus lałem iść powoli
i statecznie, choć cbciało mi sie biec i krzyczeć 7

' radości. Nie mogłem jednak tak aie zachowywać na oczach
dozorcy. Za rogiem, gdy skrąciłem w przecznicą, pofól*
gowałem sobie i puściłem sią pedem jakby mnie ktoś,
wsadził na sto koni. Zdys7,any 'zfialazłem sią na ulicy
Strądom, . Jakieś, dwieście metrów przed celem przysta­
nąłem przed wystdwą sklepową aby odsapnąć, Powoli krok
ża krokiem zbliżałem sie da zwalistego gmachu z wielkim

z napisem na frontonie.

„SIVISPACEMPARABELLUM“
Przed budynkiem stało kilka cielonych samochodów

Tadeusz Kwiatkowski (27)

<fo wymy/ęefa «

i biegali ś°łniarze. W budynkach pomalowanych na bialo-
cźćrwonrt jczuwali wartownicy. Najpierw nie chciano miii©
w oż-óle dopuścić do tych budek. Już z dąićka żołnierz z

paskiem pod brodą pokazywał mi bym prze<szędł na drugą
stronę ulicy. Niet ustąpiłem i z poważną miną podszedłem
do niego.

•— Nie ma przejścia. Proszę się usunąć'.
Wymieniłem nazwisko generała, Żołnierz spojrzał na

mnie badawczo. Prztyknął palcami nie wiedząc co robić.
— Czego; Cheecie od genęrąłat
—- Jś-nię do generała. Ćbcę widzieć się z jego córką.

, —-Nie ma czasu na takie wizyty — przybrał zasadni­
czy ton.

— Kazała mi przyjść do siebie — powiedziałem stano­
wczo. Nie było takiej.siły, która by przeszkodziła mi złożyć
tę wizytę.

‘ Żołnierz mógł sobie gadać 00 choiał. Po jego
trupie, a dostanę się do wnętrza gmachu;

— Kśzala — powtórzył już mniej pewnie żołnierz —

o tej porz,e! — wyciągnął z kieszeni zegarek.
— Tak, 0 tej porze.

Żołnierz odwrócił się i poszedł w kierunku budek warto*

wnićzycłr. Ja za nlni.
— Ten chce. wejść — rzekł żołnierz do wartownika, któ­

ry wychylił się z budki z błyskiem ciekawości w oczach.'

Przepustkę macie! spytał wartownik już bardziej
fachowo.

Nie mąm, ale wy mi daeie.
— Bez przepustki nie można.

Policja bońska
jest bezsilna
wobec
rozhulanej młodzieży
D rzed kilku dniami w Berll*
• nie zachodhim 19-letni chło­
piec zamordował swą 16-letnią
przyjaciółkę, ponieważ spo­
dziewała się dziecka. W tym
samym dniu w Oberhausen
15-letni uczeń szkoły górniczej
zabił w szale pijackim swą 34-
letnią przyjaciółkę. 18 proc,
wszystkich kradzieży samo­
chodów w republice bońskiej

, nalfeży zapisać na konto mło-
ejdocianych. 220.000 chłopców i

dziewcząt znajduje się pod

<AAAAAAA/<AAA~AAAAAAaAAAAAAA (
Zawsze przepustką dawali mi w bramie. i\

— To,dawniej, teraz trzeba mieć przepustką że sobą. f
— Nie wiedziałem. Muszą gią widzieć z panną Mariolą. #

Dźwiąk imienia córki generała zrobił «Woje. Wartownik \
wezwał podporucznika. Oficer obejrzał mnie od stóp do \
głów. f

— Do panny Marioli, powiadacie! mówił po lwówsku J

zmiękczając słowa.' ' 5
Tak. — założyłem rące na piersiach j czekałem pyzy- J

bierając godną pozę znajomego córki generałai J
— A jeśli ona śpi jeszcze! 7- podporucznik Orientował się f

widać dobrze w rozkładzie zajęć rodziny generalskiej. t

- — Trudno. Zbudzę ją. Są takie śytuacje w których trze- J
ba rezygnować z „bontonu“ nie uważa, pan, poruczniku!?

— Zapewne — odrzekł skwapliwie podporucznik — ^a- j

dzwonimy do panny Marioli. Każę pana wpuścić to wpu-5
szczę, czemu nie! j

W tej chwili nadjechał połowy samochód. ^Jeszcze nis
zahamował dobrze, gdy okurzony oficer Wyskoczył z niego i dziewcząt znajduje
ż pędem, przebiegi przw. chodnik. J nadzorem policyjnym, a 52?000

Wśród żołnierzy nastąpiło nagle ożywienie. Skupili «ió J oddanych zostało pod opiekę
wokół podporuenńiką; na tanie zapominając o mnie. (instytucjom społecznym. W

— Już trreoi dniałaj.
‘

>kazdą niedzielę tysiące mło-
— Cholera, żeby tak wiedzieć co.

'

jdocianych napływają dó mia-
— Byleby co dobrego. > steczek nadreńskich, gdzie ra-

— Spokojnie, chłopcy, spokojnie. Wszystkiego dowiemy r cząc się obficie winem pro-
sie na czas — powściągał ich ciekawość podporucznik. — f wokują bójkii awantury i po­
pilnujmy teraz tegp co nam powierzono. A pan - J wodują wypadki motocyklowe,
zwrócił tale do mnie - proszą za mną. J Policja bóńska jest W

Weszliśmy do obszernej wyłożopej płytkami kamiennymi x wypadkach bezsilna
sieni. Z boku w ścianie widniało oszklone okienko. Oficer J rozhulanej młodz.ieżv.

zapukał w

sierżant.
— Dajcie

wielu
wobec

j rozhulanej młodzieży,szybę. Okienko otwarło sią. Wyjrzał z niego! Srodki p^jńtóWane
a władze, które skierować mają
/ zainteresowania młodzieży na
i mniej szkodliwć dziedziny —

'nie dają na razie rezultatów.

telefon — zażądał podporucznik.

(Ciąg dalszy nastąpi)

przez
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. LZczciwe podejźcie
o „czwórki”
jadącej w

kierunku Bro­
nowie w 'dniu
11 bm. wsiadł

pasażer, wyku­
pił bilet i po
chwili zapytał
konduktorkę nr

565, czy jedzie
we właściwym

Chwalimy się zawsze, że
Kraków posiada aż 76

szkół. Musimy się więc zgo­
dzić, że liczbą ta jest wćale po­
kaźna, tylko, jedno ,-,ale‘‘ —

jak-one wyglądają i jakie wa­
runki mogą zapewnić uczącej
się tam młodzieży?

Niestety zaledwie kilka, o-

stsiecznie kilkanaście szkół

przedstawia się należycie. Re-

szta — wymaga co najmniej
gruntownych remontów. Ale
cóż — skąpy budżet rokrocz­
nie przydzielany na ten cel

Wydziałowi Oświaty MRN ■—
jest przyczyną, że doprawdy
trudno temu zaradzić;

kierunku.
— O,- niestety, musi pan wy-

siąść .i rta . tym. iprzystąnku
Wsiąść do „dwójki".' !

Cóż, nie ma w tym nic nad­
zwyczajnego! Po •prostu u-

przejme podejście do zaafero-
■wanego gościa z prowincji. Z
uznaniem należy podkreślić je­
dnak fakt, że konduktorka
zdążyła spieszącemu się pasa­
żerowi- zwrócić jheniądze do­
piero co zainkasowane, za

bilet wykupiony w niewłaś­
ciwym kierunku. (oma)

Taki „Trć)niak'\.J ;

CZ obraliśmy się w miłym gro­
źnie, żeby podzielić się wra-

żeniami lz wczasów. 'Ktoś irzu-;
cii myśl, żeby uczcić ten mo­
ment, kieliszkiem wina lub
miodu. Ostatecznie wybór padł
na miód.

Po chwili na stole znalazła
się butelka z napisem „Trój­
niak".

i Ktoś. ją otworzył i do kie­
liszków polała się.— jakaś
ciecz różowa niczyim nie przy­
pominająca miodu!

— Ąięś
n'e miód,
świństwpF
krzyki.

.

— Gdzieś ty to kupił?
— W sklepie przy rogu

Krowoderskiej i Basztowej i

zapłaciłem ćałe 28 zł!
'■-'r-^- To skahdąl‘zawołano z

Oburzeniem.
I rńy solidaryzujemy się z

■ą opinią, (ol)

T^Jasz ochotą
na prysznic?

Naprawdę g
wzorcowy |

koło 150 osób dziennie od -

wiedza ekspresowy szew­
ski punkt usługowy Spółdziel­
ni Praęy, '„Gromada" przy ul.
Lubicz 3, x

Kilką minut Czekania i' —

klient ma pod butami blaszki,
pocerowane wierzchy, przybi-

i;ty ? obcas, ą nawet zelówki.
Większość bowiem klientów, to

podróżni. W pozostałych wy­
padkach. naprawy wykonuje
się w ciągu 24 godzin — eks­
presowo to znaczy, punkt po­
biera dopłaty wynoszące 40

proc, od robocizny.
, Klienci są bardzo zadowo­

leni z usług tei placówki.
Świadczy zresztą o tym książ­
ka życzeń i zażaleń, która

wypełniona jest pochwałami.
Stówa; „uprzejma, kulturalna
i' naprawdę fachowa obsługą"
powtarzają się na każdej stro­
nie tej książki.

Chcielibyśmy mieć w Kra­
kowie więcej punktów zasłu­
gujących na takie pochwały.

(Iw)
to paskudztwo!
taki „Trójniak"

— posypały się

Ot chociażby, weźmy dla

przykładu rok bieżący.
Wydział Oświaty otrzymał
na kapitalne remonty kwo­
tę... 470 tys. zł. Szkoda, że

Przy 1
nikt
się ile
wyłożyć
pieców,
chów, podłóg,
względnie przebudowę u-

rządzeń sanitarnych itp.
Wierzcie, nam na słowo, że

te imponujące-ha- oko 470 tyś.
Zł.'"— ,tó

'

jest' w porównaniu
do potrzeb — śmiesznie zniko­
ma suma.

Dobrze, że w ciągu roku do­
szły jeszcze dodatkowe kredy­
tyna ogólna kwotę dochodzą­
cą do 500 tys. zł. Dzięki nim
można było załatać jakoś naj­
bardziej konieczne braki zwła­
szcza w szkołach znajdujących
się na peryferiach naszego
miasta, a to w Podgórzu, Ła­
giewnikach, Prokocimiu czy'
Płaszowie.

Lecz takie właśnie „łatanie
dziur":w żadnym wypadku nie
konserwuje w pełni budynków
starych, które na dobrą spra-
wę trzeba by było solidnie
przebudować.

Za kilka dni rozpoczyna się
nowy rok szkolny. Młodzież
przez pełnych 10 miesięcy bę­
dzie się uczyć nadal w niezbyt
odpowiednich warunkach.

ustalaniu budżetu
nie zastanowił

> pieniędzy trzeba
i na przestawienie

odnowienie da-,
założenie

Czy potrzeba na to dowo­
dów? Proszę, możemy je już
teraz przedstawić.

Już dziś opracowany został
plan koniecznych i nieodzow­
nych remontów budynków
szkolnych. Poszczególne dziel-,
ńicc Znające najlepiej potrze­
by swojego terenu, ; złożyły
zgłoszenia, które wymagają u-

zupełnienia braków W szko­
łach na ogólną sumę 1 min
736.900 zt tfu bowiem trzeba
odwilgocić mury,' tam grzyb
się zakradł, gdzie indziej znów
brak odpowiednich instalacji
kanalizacyjnych, — nie mó­
wiąc o innych drobniejs-zych
remontach.

Taka więc suma jest- konie-
eaiie pótrzebna już dziś! Przy­
puszczalnie w przeciągu obe­
cnego roku szkolnego niewąt­
pliwie zwiększy Się ona... zha-
ćznię.

I tu jesteśmy .ciekawi jak
Wjelkię limity otrzyma z no-

wym rókism Wydżihł Oświaty,
by doprowadzić szkoły dó.
właściwego stanu? Chyba nie

jakiś tylko procent, by . zno­
wu nim jak w latach ubieg­
łych łatać dziury! (dan)

m

...już w najbliższym cza­
sie w Jokalu byłego baru
„Pod Basztą" przy ul. Li­
manowskiego zostanie o-

twarta kawiarnia tak po­
trzebna w Podgórzu.

*

...Wydział Zdrowia zape­
wnia, że. Stań' sanitarny
„miejsc ustronnych" w

Parku .Jordana ulegnie cał­
kowitej 1 skutecznej poprą.

i

Q\l a balkonach
2’IIiIIIpię­
tra w kamieni­
cy na rogu ulic

■Stalina i Lu­
bicz rosną buj-
nr kwlgty. JV i-
dać, że tamtejsi
lokatorzy *, kot
dbają o ich. Wy-

ywwwwwyvwwwwwwwyw>
To

chają rośliny
g’ąd. Najlepszym zresztą do­
wodem jest spora tlość wody
codziennie wylewanej na kwia­
ty 'fe. głpwy przechodniów.^ ■;

Kto ma ochotę na zimny
prysznic, niechże przejdzie
się fankieni ebbkrWyhtleiiibner
go .jdomh-'. ,, -rflthp r 1 , r ,ł>; ;

19W( iRwestycjt

r . Cudze chwalicie — swe -

go nie znacie... Wystar •

czy tylko wyjść ma dro-

ffę wiodącą do Bielan, a

I : piękno podkrakowskiej
, "3k okblicy urzeka nąs.

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦
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K okresie dzielącym nas od

ostatniego Dnia Koleja­
rza,. na terenie DOKP Kra­
ków rozbudowano stacje w

Nowej Hucie, Krzesławicach,
Prokocimiu, Krzeszowicach i.’
Tuchowie, układając łącznie
35 km nowych torów oraz od­
dając do użytku ó|bjekty któ­
rych koszt wyniósł ponad 18
minzł.•'

Na stacjach: Ciężkowice, Za­
bierzów, Bochnia, Tarnów, Ra­
dymno; Żurawicą i Swoszowi­
ce wykonano w tym okresie
wiele urządzeń . mechanicz­
nych, centralizację ..zwrotnic’
blokad stacyjnych, zbudowa­
no3 mosty i 2 wiadukty kole­
jowe.

W trosce o warunki bytowe
pracowników oddano do użyt.->

. ku 15.420 rmsąeśc^izb,. których
koszt budowy względnie re­
montu wyniósł około 2.887 tys.
złotych.

Obok większych inwestycji,
DOKP, wykonała wiele mniej?
szych jak

’

np.: obrotnicę w

Nowej Hucie, rurociąg w Żu­
rawicy, urządzenia mechanicz­
ne pralni w Płaszowie i in. '

...Prez. DRN-Podgórze 0-
biecało wyremontować je­
szcze w tym roku ul. “

bięrzyńską.

.„skrzynka pocztowa
gmachu szpitąlą im. Naru­
towicza wisi znowu na

swoim miejscu, ku zado-
' woleniu

...błńtko
zostało
MPO.

Ko­

na

chorych.
*

z ul. Miedzianej
usunięte przez

Aniela sarga. bez stałego miejsca

zamieszkania, dopuściła się w dnu

T3 mają- br. kradzieży w baczę „Pa­
sieka" na Małym Rynku. Po wypiciu
kilku wódek w towarzystwie Konstan­
tego Cholewy wyciągnęła mu z portfe­
lu 850 ztj wyszła z baru. Kradzież

sjwstrzeżotKL dopiero przy placen u ra-

chunku.

M20SE

Poszkodowany' rozpoznał przypadko­
wo Sargę dzień później na Plantach

Joddałjąwręce milcji. .

Wyrokiem Sądu Powiatowego zło­
dziejka skazana została na 8 miesięcy
więzienia. Poprzednio Aniela Sarga była
karane już raz za podobne przestęp-

»two <(to)’

Sytuacja w szpitalach
ulegnie
poprawie
Jak Wynika z planów gospo­

darczych, w najbliższych la­
tach’ sytuacja na terenie kra­
kowskich szpitali ulegnie zna­
cznej poprawie. Kilka danych

, ppzwiolr nasUtwierdżić'i w.: tym;
przekonaniu:.

Szpitale przy ul. Kopernika
zostaną przekształcone na

szpital miejski, natomiast szpi­
tale kliniczne AM wraz z u-

czelnią będą przeniesione do
nowych budynków, które po­
wstaną w północnej części mia­
sta.

Do końca 1960 r. władze
miejskie przewidują rozbudo­
wę szpitala W Nowej Hucie i'

szpitala Narutowicza oraz bu­
dowę staćjonari um gru źlic ze go
w Nowej Hucie. W sumie przy­
będzie w tym okresie 1436 łó­
żek.

Przewidziane jest ■ za­
łożenie nowych szpitali:
wojewódzkiego w Witkowi-

cach, przy ul. Głowackiego, w

Borku Fałęckim, na Krzemion­
kach i Prądniku Czerwonym.
Rozbudowane zostaną też: za­
kład dla umysłowo chorych w

Kobierzynie, uzdrowiska: Ma­
teczny i w Swoszowicach.

Na terenie miasta przybę­
dzie kilka przychodni specja­
listycznych i rejonowych, nO-
we placówki Pogotowia Ratun­
kowego i kilka aptek.
, ..7-, ■. nw) ■

3 IągS■ g,

Mimo że Kraków jest
miastem typowo śródlą­
dowym, posiada swój

S BSSsŚ » taSSŁłS

. port — port dla galarów
l szkutów w okolicy
klasztoru Norbertanek,

COCDBMtitDY

wysław*
SŁOWACKIEŚb: — nieczynny MŁÓ-

DŁGO WIDZA: godz, 19.15: ,.Igraszki
trafu i miłości”, POEZJI; godz;
19 30 ..Co nam zostało z tych lat”.

MUZYCZNY: godz. 19 15: „Kraina u-

śmićchu”.

LETNIE: godz. 19.45

wendowego Wzgórza”.
16. 18. 20 „Biaiy ren"

16, 18, 20 „Bel

godz. 16, 18, 20 .Salto mot-

tale". WARSZAWA — nieczynne WOL­
NOŚĆ: godz. 16, 18, 20.15. „Ucieczka

do Francji”. SZTUKA: godz. 16, 18,
20 „Achtungl Banditen", MŁODA

Gwardia- godz. 15 30, i a 30. 1930

„W
' kwadracie 45”. STAL: godz.

16, 18, 20, „Kaia Nag", ŚWIT: godz.

16, 18, 20. „Szajka z Lawendowego

Wzgórza”. ;.

.Szajka z Ła-

APOLLO: godz.
UCIECHA god2

Ami". WANDA:

, Salto

MUZEUM ETNOGRAFICZNE. Plac Wói-

o ca 1. ..Sztuka ludu krakowsk ego".
MUZEUM ARCHEOLOGICZNE MIASTA

KRAKOWA „Stare i' nowe na przedmie­
ściach Krakowa".

pałac sztuki, Plac Szczepański 4.

Wystawa zbiorowa obrazów, rzeźby |

rysunków Mariana Konarskiego godz.
10—18.

DOM MATEJKI, ut Floriańska 41.

MtlZEUM SZOŁAJSKICH. Plac Szęze.

pański, „Sztuka cechowa".

POGOTOWIE MILICYJNE tel. 333-33,
straż Pożarna tei. o-s

POGOTOWIE RATUNKOWE, Sięmirańi-
kiego i. tel 0-9 .

DYŻUR CHIRURGICZNY: Oddz. Szpita­
la Miejsk. im. Biernackiego ul. Try-

uitarska 1;
DYŻUR POŁOŻNICZY: II Klinika Pol-

i Chor, Kob. ui. Prądnicka 37, ‘ i,

Niespodzianka
w Domu

Cl) odobno „każdy md swoje-
go konika". Czy każdy, nie

wwdioirto, ale wiemy z pewno-
śeią że wielu ludzi w Krako­
wie pasjonuje się np. plastyką,
i mimo, że nie jest, to ich za­
wodem, sporo czasu poświęca
ni malowanie, rysowanie —

traktowane po amatorsku.

Wojewódzki Dom Kultury
Zw. Zdw. W Kriikowie tros­
kliwą opieką otoczył plasty­
ków — amatorów. W jednej z

aużych, jasnych sal Domu ma­
ją oni swoją pracownię, gdzie
na dwu kursach — dla począt­
kujących i zaawansowanych,
pcd. opieką profesorów Akade­
mii, oddają się sWym ulubio­
nym zajęciom.
eeeoooeoooAoeeoooooooeeoeooeee

Wiele bibliotek...
„.ząmierżą^ uruchomić MRN

w najbliższych latach. Do
ważniejszych inwestycji będzie
należała, budowa centralnej
biblioteki w. Rejonie ui.‘ Wroc­
ławskiej- oraz biblioteki -głów­
nej w Nowej Hucie. Ponadto
w Krakowie powstanie kiika
bibliotek filialnych m. ih, w

Osiedlu 13-go Stycznia, przy
ul. Rydla i w Nówej Hucie:

. . (iw)

Hewe Mz«k..
...które Kraków otrzyma w

najbliższym okresie to: Mu­
zeum Archeologiczne w Nowej
Hucie, Muzeum Aptekarstwa
w domu „Pod Jagnięciem" w

Rynku Gł. i muzeum Tadeusza
Kościtiszki," W planie 5-letnim
przewidziane \ jest- wykończe­
nie pomieszczenia dla Muzeum
Narodowego.

Z innych ośrodków kultu­
ralnych.. które powstaną w

Krakowie należy, wymienić
'salę koncertową w pobliżu
Wawelu, specjalne tereny wy­
stawowe w Parku Kultury o.

raz pomieszczenia na pracow-
nie dla artystów-plastyków.

Kultury
Że praca ta przynosi owo­

ce, i tó nie byle jakie, prźe^
konaliśmy Się, zwiedzając wy­
stawę amatorskiej twórczości
plastycznej, otwartą ostatnio
w Domu Kultury.

Wystawiają trzy zespoły —

rysunkowo-maląrskl, grafiki i

haftu artystycznego. Przeszło
150 prac daję bogaty obraz
działalności zespołów. Niektó­
re z nich są wręcz fascynują­
ce —r: jak ńp, „Galary na W i?
ś'e", czy „Portret kobiecy",
Jana Bajeczko, pracownika u-

mysłoWego „Orbisu",
Wystawa wyraźnie mówi o

tym,, że amatorska twórczość
plastyczna w naszym mieście
śćiśie jest związ&na z Krdko-
Wem. Rozmiłowani' to Krako­
wie plastycy ęzerpią dla swej
pracy natchnienie z życia mia-
sta/ „Droga ha Salwatorze",
„Motyw z Ogrodu Botaniczne­
go", „Fejżaż ż Dębnik"; „Po­
dwórko na Kazimierzu", „Dro­
ga ną: Kopiec",..„Klasztor Nor­
bertanek", „Pejzaż znad Ru­
dawy” takie tytuły powta-
rzają się na każdym kroku.
: Ciekawie przedstawia się
skład zespołów — spotykamy
tu obok pracownika muzeum
■— księgową, elektryka obok

inżyniera — architekta,'-kre­
ślarza, sztukatora, dziennikar­
kę, nauczycielkę, administra­
tora, farmaceutkę.

Trzeba stwżęrdzió, że dla,
zwiedzającego wystawa jest
prawdziwie miłą niespodzian-
ką- (j)

Dlaczego tei %
...Krak. Spółdzielnia Gospo­

darcza przy ul. Lubicz 7 pali
na podwórzu odpadki i w ten

sposób uprzykrza życie tam­
tejszym lokatorom?

*

...nikt się nie interesuje
„chorującymi" kasztanami na

Plantach a zwłaszcza na od­
cinku od
Stradom?

ul. Stalina do Ul.

&
przy ul. Łagiew-...z domu

nickiej 28 b ktoś stale wylewa
oknem wodę, a Komitet Blo­
kowy nie zwraca na to uwagi?

(pi)

APTEKi:

Rynek Główny 42, Długa 4, Rako*

wieka 12, Krakowska 1. Pląc Wolno­
ści, Rynek EMgóHżtj Senatorska J,

Grzegórzecka 9.

IRAEHO
PONIEDZIAŁEK 20 SIERPNIA <

Godz. 16.00: Wiadomości. 16 15: -

Koncert: 17 00: Dziennik. 17 15: „Tań­
ce połowieckie". 17 30: „Muzyka

czarnych ludzi”. 18.251 MELODIA TY­
GODNIA. 18.30: Muzyka i Aktualności.

19.15: Rep.?lit. 19 30: Radziecka inii-

zytą. 20.00: Dziennik: jO:23t Ktoółka

sportowa. 20 35: Uwertura do

ki „Wesołą wdówka”. 2100:

ry fortepianowe Schumanna".

Muzyka; 22 00: Dyskusja przed

fonem. 22.30: Muzyka 23,30: „Me­
lodie na dobranoc". 23.50: Wiado­
mości.

WTOREK 21. SIERPNIA

operet-
„irfwo-

21.37:

ińikro-

Godz. 5 .30: Mózaśka muzyczna, •—

5 45: Program; 5,51: Gimnastyką. 6.00:

Dziennik 6.10: Scherza i groteski. —

6.36: Tańce ludowe. 6 51: Gimnasłyka
7 00: Dziennik. 7.36: Muzyka. 8 30:

Wiadomości. ‘8.36: Alyzyka .symfonicz­
na 9 Oti: „Błękitna sztafeta”. 9.20—

Gitara i piosenka, l(k00: Rosyjska
muzyka operowa. 11.0Ó:; ,.Ź poezją i

pio-śenką”. 11:30: Wa-lcę Straussa- .
—

12.04: Wiadomości. 12j, 10; Aud. dla.wsi.

ŻMASUjS liętESIOM .'.'4

Wyuwca: -Rohotn ńaSpóldrĆK.a
Wydawnicza ..Prasa" _Ur«< ftakak-

tjl: Kraków, W źlaa 2. telilony:
Nanatny Reóazioz I iłkralinal:

245-78 Z-ca naci. rai. i takratan

redakcji: tt*-48. Orla: aia|iki;
546-34 Dual lączraici a Ciytlinr-
taml l KaraspoMantów: 542 53

(godz 10—17) Ouai spalecina-kal-
ruralny: 580 93 0<>al emaliowy -

Wielopola I: 222-23 Ona« «ą»rla-
wy. Rynek KleparsA- 4

dakcla nocna: 541-61

Adras Administracji:
RSW „Prasa". Kraków

III p Talefan: 553 62

siaó 1 Reklam RSW „

kówRynek0146,Ip
Adres dla karasp oploarmioweb
Kraków 1. skr pocztowa 566 Za

dział oglosień reyaketa nie bie­
rce odpowiedzialności Zamów eltia

1 pizedplaty na p.erumerare ody-

widuainą przyimuia wszyckre urzę­
dy pocztowe oraz I stonosie.

KRAKOWSKA DRUKARNIA PRASOWA
KRAKÓW WIELOPOLF I tel 50?-'3

M—7—9828

543-51 «•*

aece<D>«)

Delegattn*
W śina 2.,

•


